
Nowe procesy
i wyroki w SudanieTrybunały wojskowe kon­tynuują swą terrorystyczną działalność w Sudanie. Zapa­dają nowe wyroki. Jak donosi agencja France Presse, naj­wyższy Trybunał Wojskowy Sudanu ogłosił wyrok na 8 oficerów armii sudańskiej.Czterech z nich zostało ska­żanych na wieloletnie więzie­nie z pozbawieniem stopni wojskowych. Pozostali czterej zostali zdegradowani i zwol­nieni ze służby zawodowej. Wszystkie wyroki zatwierdza osobiście gen. Nimejri.
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Po półmetku kadencji rad narodowych Zachodnie echa
Organ Powszechnej Federa­cji Robotniczych Związków Zawodowych Syrii, dziennik ,,A1-Isztiraki” w artykule po­świeconym tragicznym wyda­rzeniom w Sudanie podkreśla, że w chwili obecnej najważ­niejszym zadaniem jest położę nie kresu dalszemu rozlewo­wi krwi i represjom. Znamy tych, — pisze gazeta — którzy pragną wywołać konflikt mię dzy postępowymi siłami naro­du arabskiego. Zdajemy sobie sprawę z tego, do czego zmie­rza burżuazyjna propaganda dokładajaca starań, by za po­mocą fałszywych haseł ze­pchnąć Sudan w szeregi wro­gów, występujących przeciw­ko Związkowi Radzieckiemu.PAP

Okupanci w Arabów

Izraelskie władze okupacyjne kontynuują akcję wypędzania 
tysięcy Arabów z okręgu Dza balia w strefie Gazy. Wysadzono 
już w powietrze ponad 100 arabskich domów a ich miesz­
kańców przesiedla się do sp ecjalnle tworzonych obozów na 
Pustyni Synajskiej. Na zdję ciu: żołnierze izraelscy na gru­

zach zburzonych domów.
CAF — telefoto

Wieści nie z tej Ziemi...

• Dzisiaj powrót „Apollo-15“
• „Łunochod“ pracuje dalej

Uczestnicy czwartej wyprawy księżycowej David Scott, Ja­
mes Irwin i Alfred Worden znajdują się już razem na po­
kładzie kabiny macierzystej statku kosmicznego „Apollo — 
15“. Statek krążyć będzie po orbicie okoloksiężycowej do 
środy. Dzisiaj bowiem według ustalonego programu około 
godz. 22 czasu warszawskiego, nastąpi odpalenie głównego 
silnika pojazdu, w wyniku czego statek zejdzie z orbity o- 
koloksiężycowej na trajektorię Księżyc — Ziemia.W poniedziałek około godz. 20 nastąpiło cumowanie „Fal- cona“ z kabiną macierzystą „Endeavour“. Znajdujący się na pokładzie „Falcona" Scott i Irwin poczynili przygotowa­nia do przejścia na pokład ka biny macierzystej. W tym ce­lu przywdziali oni specjalne skafandry chroniące kosmo­nautów przed niespodziewaną dekompresją. Skafandry takie po raz pierwszy zostały zasto­sowane w obecnej wyprawie księżycowej. Otworzone zosta­ły włazy do tunelu przejścio­wego, przez który łunonauci przedostali się na pokład kabi ny „Endovaour“.Nie obyło się bez kolejnego incydentu. Jak twierdzą spec­jaliści z ośrodka kosmicznego w Houston, przyrządy kontrol ne wykazały różnicę ciśnienia między tunelem łączącym a kabiną macierzystą. Spadek ciśnienia został spowodowany, według . NASA, uchodzeniem tlenu z kabiny macierzystej.Awaria spowodowała odro­czenie o 2 godziny operacji odłączenia członu lądującego „Falcona" od kabiny macierzy stej. Operacja ta została prze, prowadzona dopiero we wto­rek o godz. 2.04 czasu war­szawskiego. Następnie urucho­miony został główny silnik statku macierzystego w celu oddalenia się od „Falcona".

Jak realizowane są nasze wnioski?
Przekroczyliśmy półmetek 4-letniej kadencji rad narodo­

wych. W okresie wyborów do tych reprezentatywnych orga­
nów władzy — społeczeństwo zgłosiło szereg postulatów 
i wniosków, a i nadal jc zgłasza. Jak przedstawia się reali­
zacja tych wniosków i postulatów? Na ten temat minister 
Janusz Wieczorek, przewodniczący rządowej komisji do 
spraw prezydiów rad narodowych, udzielił wypowiedzi przed­
stawicielowi PAP.— Zasada zgłaszania postu­latów i wniosków urosła w na­szym kraju do rangi instytucji. Nierzadko wnioski te wzboga­cają j uzupełniają programy wyborcze FJN będąc równo- cześme wykładnikiem najsłab­szych punktów funkcjonowa­nia ogniw gospodarczych i ad­ministracyjnych oraz są dowo- idem społecznego zaangażowa­

We wtorek członkowie zało­gi statku kosmicznego „Apollo 15” który znajdował się jesz­cze na orbicie okołoksiężyco- wej zostali obudzeni po godz. 16 00 czasu warszawskiego. Po spożyciu posiłku przystąpili do swych zajęć naukowych,
W poniedziałek odbył się seans łączności z „Łunocho- dem”. w trakcie którego zosta la przekazana informacja te­lemetryczna o stanie syste­mów pokładowych i agrega­tów. Analiza tej informacji przeprowadzona w ośrodku dalekosiężnej łączności kos­micznej wykazała, że „Łuno- chod” jeszcze raz pomyślnie zniósł surowe warunki dwu­tygodniowej nocy' księżyco­wej. Ciśnienie środowiska ga­zowego w kabinie przyrządo­wej utrzymuje się w grani­cach normy, a temperatura wynosi plus 20 stopni Celsju­sza.Podczas seansu łączności, na komendę z Ziemi otwarła się przesłona baterii słonecz­nej i rozpoczęło się ładowanie akumulatorów chemicznych.Z „Łunochodem” utrzymy­wana jest stała łączność radio wa. Praca radzieckiego auto­matycznego aparatu samobież nego na powierzchni Księżyca trwa. (PAP) 

nia mieszkańców miast i wsi w sprawy aktualnego stanu i perspektyw rozwoju terenu.Zgłaszane przez ludność wnkski i postulaty stanowią znakomite źródło dodatkowej informacji o aktualnych po­trzebach mieszkańców. Co wię cej, pobudzają terenowe orga­na władzy i administracji pań- stwowej do preferowania prze­de wszystkim tych przedsię­wzięć, które zaspokajają naj­pilniejsze potrzeby społeczne.
— Czy dysponuje pan mini­

ster jakimiś liczbami, które 
mogłyby zobrazować stopień 
realizacji dotychczas zgłoszo­
nych postulatów?— Przed dwoma laty w cza­sie kampanii wyborczej do Sej mu rad narodowych, do tere­nowych komitetów FJN wpły­nęło blisko 109 tysięcy postu­latów i wniosków. Do końca grudma ubiegłego roku, do rad narodowych wpłynęło dodatko­wo 54 tj siące postulatów. Po szczegćłcwej analizie rady na- redowo, pod adresem których głównie wnioski kierowano, uznały za słuszne i możliwe do realizacji 135 tysięcy postula­tów'. Głównie dotyczyły one zagadnień gospodarczych, a tylko jedna trzecia — proble­matyki administracyjno-orga- nizacyjnej. Do końca grudnia 1970 roku, a więc w ciągu pół­tora roku obecnej kadencji zrealizowano już blisko 67 ty­sięcy postulatów i wniosków. Ok. 49 proc, ogólnej liczby po­stulatów zakwalifikowano do realizacji w ciągu całej kaden­cji.

W okresie niecałych 2 lat wydatkowaliśmy na realizację obywatelskich postulatów po­nad 10 miliardów 500 milio­nów złe tych. Zgodnie z postu­latami wzrosła sieć urządzeń komunalnych, wybudowano i wyremontowano wiele nowych dróg, zwiększono znacznie sieć placówek kulturalno-oświato­wych, sklepów, urządzeń prze­ciwpożarowych itp. Wymień­my jeszcze, że zgodnie z postu­latami wyborców uległy np. zmianie godziny pracy wielu sklepów, urzędów pocztowych itp.; zostały one dostosowane do potrzeb interesantów. To sarno dotyczy zwiększenia iloś­ci przejazdów na poszczegól­nych trasach, uruchomienie sze regu nowych linii, bardziej do­stosowanych do potrzeb podróż nych godzin kursowania auto­busów oraz pociągów osobo­wych:Bardzo ważnym elementem w realizacji postulatów wybór ców jest wkład pracy w czy­nach społecznych samego spo łeczeństwa. Wyraża się on kwo tą półtora miliarda złotych. Świadczy to o nieustającej

Zachmurzenie bedzie niewiel­
kie i umiarkowane. Mielscami 
zwłaszcza na zachodzie burze i 
przelotne ooadv. Temoeratura 
maksymalna od 29 stopni do 32 
stopni. Tylko na Wybrzeżu miej 
scami około 24 st. Wiatry słabe 
o kierunkach zmiennych — prze­
ważnie notudniowe.

Zmęczonych przeciągającymi się 
upałami spieszymy poinformować, 
że w najbliższych dniach możliwy 
jest pewien spadek temperatury. 
Jak informuje dyżurny synoptyk 
PIHM. pojutrze spodziewany jest 
początek powolnego spadku tem­
peratury. począwszy od zachodniej 
części kraju powinno także wystą 
pić więcej przelotnych opadów i 
burz. 

aktywności, szerokim współ­działaniu społeczeństwa z władzą. Umiejętne wyko­rzystanie możliwości tkwią­cych w inicjatywach społecz­nych służy najlepiej rozwiąza niu wielu lokalnych proble­mów i co ważniejsze bez spec jalnych nakładów finanso­wych i bez angażowania mocy produkcyjnych, które są po­trzebne gdzieś indziej. Podaj­my dla przykładu, że ponad 72 proc, wszystkich zakwalifi­kowanych postulatów adminis tracyjno - organizacyjnych zrealizowano — jak się to mó­wi — po gospodarsko.
— Czy istnieje terminarz 

realizacji postulatów i wnios­
ków, które do tej pory nie 
zostały jeszcze załatwione?— Jak najbardziej. Powiem więcej: zasadnicze zmiany, które nastąpiły po VII i VIII Plenum KO PZPR, wymagają spojrzenia po nowemu rów­nież na postulaty i wnioski, których realizacja uważana była za niemożliwą. Dotyczy­ło to głównie poprawy warun­ków socjalno - bytowych lu­dzi pracy i usprawnienia wszystkich dziedzin funkcjono wania naszej gospodarki.W związku z tym, że w naj­bliższym roku realizowanych zostanie blisko 60 tysięcy dal szych postulatów i wniosków. Na ostatni rok kadencji po­zostanie już do realizacji bar­dzo niewielka ich liczba. Oczy wiście, mogą tu nastąpić pew­ne przesunięcia w poszczegól­nych okresach realizacji postu latów i wniosków — będzie to zależało od terminu zakończe­nia prac nad ostateczną wersja terenowych planów gospodarczych obecnej pięcio­latki. (PAP)
Walki w IndochinachW Kambodży toczyły się w poniedziałek walki między ugrupowaniami wyzwoleńczy­mi a oddziałami reżimu saj- gońsKiego. W pobliżu granicy z Wietnamem Południowym, na terenach zwanych „Kaczym dziobem” gdzie działa 13 tys. żołnierzy południowowietnam- skich, mącących wsparcie śmig łowców USA, w rezultacie z poniedziałkowej potyczki wy- elimincwanych zostało z walki 8 sajgończykówW pcbliżu stolicy kambo- dżańsk ei patrioci ostrzelali most ra drodze nr 5, a w pro­wincji Takeo stanowisko wojsk rzą k wvch.W Wietnamie Południowym walki toczyły się na terenach położonych na północny wschód od Sajgonu. Partyzanci wyeli­minowali z walki 3 żołnierzy nieprzyjacielskich.

Manewry „Opal - 71“
Zgodnie z zatwierdzonym pla­

nem przygotowania bojowego 
zjednoczonych sił zbrojnych 
państw członkowskich Układu 
Warszawskiego, rozpoczęły się ma 
newry w zakresie współdziałania 
taktycznego pod kryptonimem 
„Opal-71”. Odbywają sie one z 
udziałem wydzielonych oddział 
lów czechosłowackich, radzieckich 
i węgierskich. Manewrami kieru­
je Ministerstwo Obrony f Węgier­
skiej Republiki Ludowej. (

Nowy rząd Jemenu
AdenieZostał sformowany

nowv rząd Ludowo-Demokratycz­
nej Republiki Jemenu, na które­
go czele stanał Ali Nasir Maho- 
med Hasani — dotychczasowy mi­
nister obrony, która to funkcję 
nadal snrawuje.

CIA płaci za Laos
Senacka komisja snraw zagra-

nicznveb USA ujawniła fakt, że
Centralna Agencja Wywiadowcza

spotkania na Krymie
Światowa opinia publiczna wykazuje duże zainteresowa­

nie informacją o spotkaniu na Krymie przywódców brat­
nich partii komunistycznych i robotniczych, zwracając uwa­
gę, iż dokonano na nim wymiany poglądów dotyczących ak. 
tualnych zagadnień sytuacji międzynarodowej, światowego 
ruchu komunistycznego i współpracy krajów socjalistycz­
nych.Publikując streszczenie ko­munikatu o spotkaniu przy­wódców krajów socjalistycz­nych francuska agencja AFP zwraca uwagę, że w toku wy­miany poglądów wiele miej­sca poświęcono umocnieniu bezpieczeństwa Europy. Agen­cja przytacza fragment komu­nikatu, który podkreśla ko­nieczność podjęcia aktywnych kroków w dziedzinie rozłado­wania napięcia przez wszy­stkie państwa europejskie.Agencja Reutera nadała szczegółowo streszczenie komu nikatu przy czym podkreśla, że uczestnicy spotkania po­twierdzili jedność poglądów na temat poparcia sprawiedli­wej walki narodów arabskich o przywrócenie pokoju na Bli­skim Wschodzie i zlikwidowa­nie skutków agresji izrael­skiej. Zwraca się również uwa gę, że uczestnicy spotkania da li wyraz poważnemu zaniepo­kojeniu w związku z krwa­wym terrorem stosowanym we bec nartii komunistycznej i innych organizacii demok”a- tvcznvch przez władze w Su­danie.Agencje AP i UPI w stresz czeniu komunikatu zwracają uwagę opinii amerykańskiej, że na Krymie poruszano s.zero ki wachlarz aktualnych zagad nień. Obie piszą, iż uczestnicy spotkania ponownie dali wy­raz zdecydowaniu udzielania wszechstronnego poparcia wal ce narodów Indochin z amery­kańską agresją. Podkreśla się także oświadczenie uczestni­ków spotkania, iż niedawne propozycje TRR RWP, doty­czące pokojowego uregulowa­nia sytuacji w Indochinach, zgodne są z interesami naro-
W sprawie przyjęcia

Chin do ONZWedług oświadczenia rzecz­nika Departamentu Stanu USA, konsultacje dotyczące problemu przyjęcia ChRL do ONZ odbędą się przed rozpo­częciem sesji Zgromadzenia Ogólnego NŻ.Rzecznik nie chciał sprecy­zować, jaką taktykę przyjmie w sprawie ChRL delegacja a- merykańska, dał tylko do zro­zumienia, że Amerykanie za­mierzają przeforsować rezolu­cję odmienną od tej, którą zło żyła w swoim czasie Albania.PAP
USA wydała w ubiegłym roku 
przeszło 100 min dolarów na wzmo 
żonę wysiłki USA podczas walk 
w Laosie przeciwko tamtejszym 
siłom wyzwoleńczym. Jedynie na 
opłacenie najemników syjam­
skich. CIA wydatkowała w bieżą­
cym roku ok. 70 min dolarów.

PAP RADIO INF-WPTEI EFONEM
RADpjNE j/jNEM^AP
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Kolejny proces w Grecji
We wtorek rozpoczął się w 

Atenach proces 17 młodych Gre­
ków oskarżonych o ..działalność 
komunistyczna”

Polski plakat w Moskwie
W Moskwie otwarta została we 

wtorek wystawa nlakatu polskie 
go malarza Józefa Mroszczaka. 
Przedstawiono na niej 50 prac 

dów Indochin i zmierzają do przywrócenia pokoju i bezpie­czeństwa w tej strefie Azji.
PAP

Gwinea żąda zwołania 
Rady BezpieczeństwaJak podano oficjalnie w sie dzibie ONZ, Gwinea zażądała zwołania w trybie pilnym po­siedzenia Rady Bezpieczeń­stwa z powodu ataków kiero­wanych na jej terytorium z Gwinei-Bissau.Obecny przewodniczący Ra­dy Bezpieczeństwa, Włoch Piero Vinci rozpoczął konsulta cje w celu ustalenia daty po­siedzenia Rady. (PAP)
Turcja nawiąże
stosunki z ChRLTureckie Ministerstwo Spraw Zagranicznych poinformowało, że 5 sierpnia br. zostaną na­wiązane stosunki dyplomatycz­ne między Turcją a ChRL. Rzecznik tureckiego MSZ oś­wiadczył że w ciągu dwóch miesięcy nastąpi wymiana am­basadorów. (PAP)
Ożywione kontakty 
Pekin - Tel AwiwW ostatnich dniach prasa zachodnia coraz częściej pisze ó kontaktach między Pekinem a Tel-Awiwem. Londyński ty­godnik „Obserwer“ doniósł, że ChRL zwróciła się do Izraela z propozycją nawiązania sto­sunków dyplomatycznych i że inicjatywa ta została przyjęta przychylnie.Izraelski dziennik „Maariv“ opublikował doniesienie wła­snego korespondenta o spotka­niu jednego z polityków izrael skich z dyplomatami chiński­mi w Paryżu. Według „Daily Telegraph“ politykiem tym był przywódca izraelskiej par-’ tii Mapam, Eli Ben Gal, któ­ry wchodzi w skład rządu koa licyjnego. Ben Gal udzielając wywiadu jednej z rozgłośni ra diowych, potwierdził że istot­nie prowadził rozmowy z Chiń czykami, przy czym spotkanie odbyło się z ich inicjatywy.

PAP

polskiego artysty, z których więk 
szość poświeconych jest proble­
mowi walki narodów o nokój.

Wysłannik Tito w ZRA i Sudanie
Do ZRA i Sudanu odleciał spe 

cjalny wysłannik prezydenta Ju­
gosławii. Josip Djerdja. W Kairze 
przeprowadził pn rozmowy z pre 
mierem ZRA. Mahmudem Fauzi,

Chartumie z prezydentem
Sudanu Nimejri.

Skutki powodzi
W Bengalu Zachodnim około 

2 min ludzi zostało dotkniętych 
skutkami powodzi spowodowanej 
poważnymi opadami deszczów 
monsunowych. Ok. 14 tys. domów 
zostało zburzonych.

Co 5 minut katastrofa
Rozwój motoryzacji w Belgii 

nrzekształca sie niemal w kieskę 
żvwiolowa w tym kraju. Jak wy­
nika z aktualnvch danych staty- 
stvcznvrh. co nieć minut docho­
dzi do katastrofy drogowej, a co 
godzinę ginie człowiek.



Pr!““h Gospodarka wielkopolska w I półroczu
W I półroczu br., w porównaniu do analogicznego okresu 

ubiegłcg0 roku, ludność Wielkopolski wzrosła o 0,4 procent 
(do 2 667 000 osób), zatrudnienie w uspołecznionym przemy- 
s e_ * 2,3 procent (do 278 100 osób) produkcja przemysłowa 
o 5,6 procent (do 39,4 mld zł), wypłaty z tytułu funduszu 
Płac o 8,9 procent, a obroty w handlu detalicznym o 6,9 
procent w towarach żywnościowych i o 10,6 procent w po­
zostałych grupach towarowych.

„Frankfurter Allgemeine Zeitung” w numerze z 3 bm., powołując się na koła obser­watorów politycznych w Ber­linie Zachodnim pisze, że da- je się obecnie zauważyć pe­wien pesymizm co do rych­łego osiągnięcia porozumie­nia w kwestii uregulowania problemu Berlina Zachodnie­go. Podobnie jak i poprzednio, nierozwiązane zostają jeszcze sprawy reprezentacji Berlina Zachodniego na zewnątrz, obecności NRF w Berlinie Za chodnim i dostępu do niego oraz sprawa konsulatu radzie ckiego w Berlinie Zachodnim. Twierdzi się ponadto, że w sierpniu nie wykluczona jest dłuższa przerwa w spotka­niach ambasadorów czterech wielkich mocarstw w sprawie Berlina Zachodniego. (PAP)
Ulewy w USA

Wskutek ulewnych deszczów we wschodnich rejonach stanu 
Meryland (USA) zapadła się autostrada koło Baltimore, na 

odcinku kilkudziesięciu metrów.

Szanse dla techników

Udział NOT 
w intensyfikacji gospodarki

Prezydium rządu rozpatrzyło ostatnio projekt uchwały 
w sprawie udziału NOT oraz zrzeszonych w niej stowarzy­
szeń naukowo-technicznych w 
i rozwijaniu nowej techniki.Uchwała, poprzedzająca VI Kongres Techników Polskich, który rozpocznie się już za miesiąc w Poznaniu, koncen­truje się na tych problemach, które — dotycząc lepszego wy korzystania potencjału wiedzy fachowej inżynierów i techni. ków — są najbardziej aktual­ne na obecnym etapie rozwoju naszej gospodarki.
Uchwała wskazuje na ko­

nieczność intensywniejszego 
niż dotychczas rozwijania dzia 
lalnośet twórczej inżynierów i 
techników, koncentrowania jej przede wszystkim na podno­szeniu wydajności pracy i ja­kości produkcji, na sprawach lepszego, pełniejszego wyko­rzystania surowców, obniżki kosztów wytwarzania, pełne­go wykorzystania rezerw. Ta właśnie działalność powinna stać sie główną podstawą oce­ny ludzi i techniki.Znamienne są postanowie­nia uchwały nadajace szereg 
uprawnień ruchowi stowarzy­
szeniowemu, w szczególności kolom zakładowym. Te ostat. nie. na podstawie porozumień z dyrekcjami zakładów, maja stać się społecznvmi doradca, mi w kształtowaniu planów po stępu technicznego Przewidu­je się. że koła zakładowe peł­nić beda podstawową role w

Bitwa morska 
wśród rybakówU brzegów Malaizji. na za. chód od portu Weld doszło we wtorek do prawdziwej bi­twy morskiej miedzy rywali­zującymi ze sobą zespołami rv baków. 11 kutrów rybackich zatonęło, a 3 zostały podpalo­ne. (PAP) ,
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Dane te zaczerpnęliśmy z obszernego komunikatu o wy­konaniu planu o sytuacji gos- spodarczej w Wielkopolsce w I półroczu, nadesłanego nam przez Urząd Statystyczny dla miasta Poznania i wojewódz­twa poznańskiego. Ponieważ liczne fragmenty tego komuni katu pokrywają się z już wcześniej drukowanymi przez nas informacjami, nie będzie­my ich powtarzać.Jeśli chodzi o rolnictwo, to jak wynika z komunikatu, ogólna powierzchnia zasiewów

Fot. — telefoto

intensyfikowaniu gospodarki

podnoszeniu kwalifikacji za­łóg oraz doskonaleniu kadry inżynieryjno-technicznej.
Niewątpliwie z ogromnym 

zadowoleniem środowiska tech 
nicznego przyjęte zostaną te 
postanowienia nowego aktu 
prawnego, które podnoszą rolę 
i znaczenie technika — w sen. 
sie poziomu wykształcenia. W tym zakresie resorty, w poro­zumieniu ze związkami zawo­dowymi i NOT, zostały zobo­wiązane do dokonania zmian w taryfikatorach kwalifikacyj­nych, w kierunku zwiększenia liczby stanowisk, które mogą być zajmowane przez techni­ków. Oznacza to z jednej stro­ny możliwość lepszego wyko­
rzystania inżynierów na stano 
wiskach wymagających bar. 
dziej zaawansowanej wiedzy 
teoretycznej, z drugiej zaś — 
stwarza szersze możliwości, 
często dotychczas niedocenia, 
nym absolwentom średnich 
szkół technicznych. Jest to ogromna szansa złagodzenia ..deficytu" inżynierów, którego jedyna przyczyną — na dobrą sprawę było obciążanie naj­wyższej kwalifikowanej kadry technicznej zadaniami, jakie z powodzeniem wykonywać mo gli technicy.Na dużą uwagę zasługują przepisy dotyczące podniesie­nia rangi technika. Otóż Mi­nister Oświaty i Szkolnictwa Wyższego w porozumienib z zainteresowanymi resortami I NOT ma podjąć kroki zmierza jące do zachowania tytułu technika wyłącznie dla nrzed stawicieli zawodów technicz­nych.Są to oczywiście tylko nie. które z postanowień aktu praw nego rozpatrywanego na pre. zydium rządu. Wiele uwagi poświęca się też w projekcie uchwały snrawie podnoszenia kwalifikacji, dostrzegając tu ogromną rolę stowarzyszeń naukowo-technicznych. Zobo­wiązano np. resorty do przy, ciągnięcia stowarzyszeń do rea lizacji resortowego programu doskonalenia kadr. (PAP) 

i upraw przemysłowych utrzy mała się w zasadzie na pozio­mie 1970 roku. Nieco mniej jest upraw ziemniaczanych, nieco więcej — upraw pastew nych.Poważne przetasowanie na­stąpiło w hodowli. Pogłowie bydła wzrosło nieznacznie, bo tylko o 0,2 procent, w tym by dla młodego o 5,1 procent, przy jednoczesnym spadku — o 4,6 procent — pogłowia krów. O 3,4 procent zwiększy ło się stado owiec a o 3,7 pro­cent zmalała liczba koni.Skup żywca liczony w wa­dze żywej był o tylko 1,4 pro­cent mniejszy od ubiegłorocz­nego, lecz w rozbiciu na ga­tunki wykazuje dużo głębsze zmiany. Na przykład skup żywca wieprzowego był aż o 8,3 procent niższy. Ten głębo­ki niedobór wieprzowiny tyl­ko częściowo był rekompen­sowany o 7,9 procent więk­szym skupem żywca wołowe­go i o 33.3 procent większym skupem drobiu. Rolnictwo do starczyło też do punktów sku pu znacznie mniej (o 4,2 pro­cent) jaj i tylko nieznacznie więcej (o 1,9 procent) mleka.I półrocze cechowało się dużym rozmachem robót bu- 
dowlano-inwestycyjnych. Roz­miary robót budowlanych wzrosły o 8,5 procent. Plan I półrocza został wykonany w 102,4 procentach. Na inwesty cje w państwowej gospodarce terenowej wydano 1 614,4 min zł. Plan roczny w tej dziedzi­nie wykonano w 47,9 procen­tach. Oddano do użytku 13 500 izb mieszkalnych, co stanowi 44.6 procent planu rocznego.Ocenia" się, iż zaopatrzenie 

rynku w towary było w I pół roczu lepsze niż w poprzed­nich okresach. Obniżka ceń i podwvżki płac zdynamizowały obroty w handlu. Państwo wy korzystywało wszelkie dostęp­ne środki, łącznie z importem, dla zwiększenia i wzbogacenia masy towarowej na rynku. Większe były dostawy mięsa i jego przetworów, drobiu, se­rów i masła. Znacznie większe były dostawy towarów prze-
Silnik słonecznyFachowcy z Instytutu Fizy­ko - Technicznego Uzbeckiej Akademii Nauk skonstruowali oryginalne urządzenie, dzięki któremu udało się „zaangażo­wać” energię słoneczną do na pędzania pompy, wydobywa­jącej z pustynnej studni o głę bokości 20 m od czterech do pięciu metrów sześciennych wody na godzinę. W ciągu dnia w oazie takiej można napoić stado owiec, liczące ok. 2,5 tys. sztuk.„Pijalnia słoneczna” funkcjo nuje w oparciu o zbudowany z 60 niewielkich zwierciadeł heliokoncentrator i silnik ga­zowo - tłokowy, który prze­twarza energię promienistą w mechaniczną. Dzięki racjonal­nym rozwiązaniom całość nie jest kosztowna. (PAP)

W 26 lat po Hiroszimie
Wybuch „tysiąca słońc" nad japońskim miastem Hi­roszimą w dniu 6 sier. pnia 1945 roku był ostatnim akordem drugiej wojny świa­towej. Akordem tragicznym, gdyż spowodował śmierć około stu tysięcy ludzi i spustosze­nia, których ślady przetrwały do dzisiaj w postaci występu­jącej tam, częściej niż gdzie in dziej, choroby popromiennej. Był to zarazem akt niepo­trzebny, nieuzasadniony mili­tarnie, armia japońska tuż wówczaS bowiem praktycznie nie istniała i kapitulacja Japo n i i była kwestią dni.Ludzkość przez chwilę urze­czona nowym odkryciem współ czesnej techniki, jakim bvła bomba atomowa, już wkrótce zaczęła zastanawiać się z tros­ką. jaka przyszłość czeka na­szą planetę skoro istnieje tak straszliwa, niszczycielska broń. Stało się bowiem jasne, że USA. będące wówczas jedy­nym dysponentem tej broni, ze chcą uczynić z niej narzędzie

myślowych. Natomiast nieco mniej niż w I półroczu ubr. dostarczono na rynek świe­żych i mrożonych ryb, solo­nych śledzi oraz filetów.Wyraźnie słabnie wyż demo graficzny. W szkołach podsta wowych Wielkopolski uczyło się w I półroczu 420 000 ucz­niów, czyli o 14 300 mniej niż w ubr. Część tego wyżu prze­suwa się do szkół średnich i wyższych oraz wchodzi w wiek produkcyjny, (pch)
Referendum arabskie 
w sprawie federacjiW związku z mającym się odbyć 1 września br. w Zjed­noczonej Republice Arabskiej, Syrii i Libii ogólnonarodowym referendum w sprawie federa­cji republik arabskich, odbyła się we wtorek w Kairze nara­da, w której wzięli udział wi­ceprezydent ZRA, As-Szafei, wicepremier Libii, el-Huni i minister spraw zagranicznych Syrii, Ali Zaza. Jak informuje agencja MEN, omówiono pro­blemy związane z procedurą referendum. Uzgodniono, że re zultaty referendum powinny być ogłoszone 2 września.PAP

Sukces polskiego filmu
Poważny sukces odniosła polska 

kinematografia na zakończonym 
3 bm. w Moskwie VII Międzyna­
rodowym Festiwalu Filmowym.

Andrzej Wajda otrzymał złoty 
medal za osiągnięcia reżyserskie. 
Na festiwalu tym prezentowany 
był jego film pt. „Brzezina". Gra­
jący w „Brzezinie" jedną z głów­
nych ról Daniel Olbrychski otrzy­
mał medal za najlepszą męską 
kreację aktorską.

Srebrnym medalem został nagro 
dzony film Janusza Nasfetera pt. 
„Abel, twój brat" przedstawiony 
w konkursie filmów dla dzieci.

PAP

Lekarze radzq co jeść 
i pić w czasie upałów
Upały dają się nańi coraz mocniej we znaki. Wózki z 

wodą sodową, kioski z napojami bez przerwy oblężone. Jak 
sobie radzić z pragnieniem, jaką stosować dietę w czasie 
upałów? Zasięgnęliśmy na ten temat informacji u lekarzy.A oto co mówi na ten te­mat dr Teresa Barbasiewicz ze stołecznej Stacji Pogotowia Ratunkowego.— Upały i wzmożone poce­nie się wywołują potrzebę ciągłego uzupełniania zasobów wody w organizmie. Brzmi to trochę jak paradoks, ale trze­ba w tym celu zwiększyć ilość spożywanej soli w nokar mach. Należy więc przyrzą­dzać je w sposób bardziej pi­kantny i słony. Będzie to po­wodować zwiększone pragnie­nie. ale przyczyni się do pod­niesienia zasobów soli (która jest wydalana wraz z potem). Jest to niezbędne ponieważ właśnie sól powoduje zatrzy­mywanie większej ilości wody w organizmie. Dobrze jest więc pić wody mineralne (za­wierają one rozpuszczone so­le), a także soki warzywne, 

zastraszania i zimnowojennego nacisku.Rachuby te zawiodły Jed­nak. Związek Radziecki wszedł w posiadanie broni A i H, a w późniejszych latach powstała równowaga sił nuklearnych i wytworzyła się sytuacja, w której jakikolwiek konflikt mógłby doprowadzić do total­nej zagłady ziemskiego globu. Odtąd imperatywem współ- czesności stało się poszukiwa. nie środków, które uchroniły­by ludzkość przed powtórze­niem się — na ileż większą ska lę. zważywszy aktualny poten- cjał nuklearny — tragedii Hi­roszimy i Nagasaki.Poszukiwania te daty) już konkretne rezultaty postaci takich doniosłych porozumień jak podoisańy w sierpniu 1963 roku układ o częściowym żaka zie doświadczeń z bronią jądro wą i późniejsze układy o nie­rozprzestrzenianiu broni nuk­learnej i o demilitarvzacji dna morskiego. Obecnie rysują się realne perspektywy zahamo-

Trudne dni reżimu
w Urugwaju

Rząd Urugwaju przeżywa trudne dni — 20 lipca br. 
strajk powszechny zorganizowany przez lewicową centralę 
związków zawodowych sparaliżował życie całego kraju. W 
trzy dni później, parlament podjął uchwałę o wytoczeniu 
procesu politycznego prezydentowi Republiki — Pacheco 
Areco, którego oskarża się o wprowadzenie stanu wyjątko­
wego wbrew decyzji ciała ustawodawczego. Wreszcie w pią­
tek, 30 lipca, Tupamaros po brawurowej akcji uwolnili 
z więzienia znajdującego się w centrum Montevideo 38 
kobiet oskarżonych o udział w ruchu partyzanckim. W ubie­
głym roku Tupamaros uwolnili 13 partyzantek przebywają­
cych w tym samym więzieniu.Ostatni wyczyn Tupamaros ujawnia nie tylko słabości re­żimu, wspieranego przez pra­wicę i obcy kapitał, ale skazu je go ponadto na kompromi­tację — zwraca bowiem uwa­gę i częstotliwość i masowość akcji tej organizacji. Nie ma praktycznie dnia, aby Tupa­maros nie dali dowodów swo­jej rosnącej aktywności. Jedno cześnie, partyzanci działają na coraz większą skalę. W piątko wej akcji na więzienie kobie­ce brało udział kilkudziesięciu partyzantów, którzy mieli kil­kanaście sa/nochodów i tym razem, podobnie jak w po­przednich wypadkach, uczest­nicy akcji zniknęli bez śladu. Rząd przestaje panować nad sytuacją, nie jest w stanie powstrzymać ataków opozycji.Sytuacja Urugwaju, pogrą­żonego od dawna w głębokim kryzysie, zbliża się ku osta­tecznym rozwiązaniom. Prezy­dent Pacheco Areco, wyrazi­ciel interesów prawicy, poli­tyk cieszący się pełnym popar ciem ambasady USA, najwy­raźniej zdaje sobie sprawcę, że w wyborach, które odbędą się w listopadzie br. wielka burżuazja może utracić wła­dzę.W miarę jak wokół prezy­denta i jego ekipy tworzy się pustka, na drugim biegunie po litycznym rosną siły i rosną szanse wyborcze partii szero­kiego frontu ludowego, w któ 

pomidorowe itp. — dosalając je.Doc. dr Maria Szczytowa z Instytutu Żywności i Żywie­nia zaleca do picia dobrze ga­szące pragnienie lekkie napa­ry z mięty i innych ziół, lek­kie kompoty itp. Napoje po­winny być tylko lekko słodzo ne. Należy unikać wszelkiego rodzaju słodkich soków i na­pojów, gdż wzmagają one tyl ko pragnienie.W czasie upałów organizm jest osłabiony, wolniej też przebiegają procesy fizjologi­czne. Należy więc przyrządzać potrawy lekkie; najlepiej chłodne zupy, a drugie dania bez nadmiaru tłuszczów i mięsa. Zaleca się również owoce i warzywa uzupełnia­jące zasoby witamin w orga­nizmie, a także przetwory mleczne i nabiał. (PAP) 
wania wyścigu zbrojeń strate­gicznych, prowadzone bowiem w tej sprawie rokowania mię­dzy Stanami Zjednoczonymi i Związkiem Radzieckim wyszły z dotychczasowego impasu i mimo wielu trudności, jakie jeszcze pozostały do przezwy­ciężenia, rokują nadzieje poro zumienia.Cień \ człowieka stopionego w jedno z kamieniem w Hiro­szimie żarem „tysiąca słońc" przypomina światu, czym jest broń nukAearna. Jeszcze do niedawna, w epoce zimnej woj ny, niepohamowany wyścig zbrojeń stwarzał potencjalne niebezpieczeństwo, że los tam­tego człowieka może się stać udziałem wielu współczesnych. Dzisiaj, gdy inicjatywy na rzecz rozbrojenia przynoszą owoce, nadzieja zaczyna prze­ważać nad obawą. Nie zwalnia to jednak ludzkości z obowiąz ku czuwania i walki, aby dzie ło pokoju i współpracy mie- dzynarodowej doprowadzić do końca. M. J. 

rym ważną rolę odgrywają komuniści. Front ten ma po­parcie bardzo silnego ruchu związkowego Urugwaju, a tak że Tupamaros. Ostatnie bada­nia opinii publicznej wskazu­ją, że szeroki front ma po­ważne szanse zwycięstwa wy­borczego. Gdyby sondaże te potwierdziły się w rzeczy­wistości, to sytuacja politycz­na w Ameryce Łacińskiej ule głąby dalszym, korzystnym zmianom. (PAP)
Alarm na wodach!

Bądźmy rozważniejsiCodziennie płyną meldunki o nowych ofiarach kąpieli. U- pały spowodowały wielokrot­ny wzrost kąpiących się w wszelkiego rodzaju zbiorni­kach wodnych i rzekach, ale równocześnie gwałtowny wzrost utonięć. Podczas minio nego weekendu utonęło 38 osób w kraju. Tragiczne wy­padki zanotowaliśmy także na wodach wielkopolskich.Tylko w lipcu utonęły w województwie poznańskim 33 osoby, a łączny tegoroczny bi lans wynosi już 72 ofiary. Smutna statystyka nadal roś­nie. 1 sierpnia w Dębnie, po­wiat Jarocin, utonęło w War­cie 8-letnie dziecko pozbawio­ne opieki. W poniedziałek w jeziorze Biała Wapniarnia w powiecie trzcianeckim utonął 22-letni P. N. Pływał on na desce, w pewnym momencie spadł do wody i utonął.Jak nas informuje milicja, przyczyną większości wypad­ków jest brawura, kąpanie w miejscach niestrzeżonych, po­sługiwanie się przez nie umie­jących pływać różnego ro­dzaju sprzętem pływającym, a szczególnie materacami.Nie narażajcie waszego ży­cia i nie ryzykujcie. Każde szarżowanie może się źle skoń czyć. (d)
Polskie muzeum 

zabawekW Częstochowie trwają przygotowania do otwarcia muzeum zabawek. Z inicjaty­wą utworzenia muzeum wy­stąpiły Częstochowskie Zakła­dy Zabawkarskie Przemysłu Terenowego. Przedsiębiorstwo przygotowało odpowiednie po­mieszczenia.Muzeum otrzyma odrębny statut upoważniający placów­kę do gromadzenia ekspona­tów i współpracy z podobny­mi muzeami zagranicznymi o- raz będzie prowadzić badania nad rozwojem produkcji za­bawek. (PAP)
Wyrok wykonanoWyrokiem Sądu Wojewódz kiego w Poznaniu — ośrodek w Kaliszu — z 29 stycznia br., utrzymanym w mocy wyro­kiem Sądu Najwyższego z 5 maja br. — za dokonanie pię ciu przestępstw skazany zo­stał na łączną karę śmierci z utratą praw publicznych na zawsze Samuel Waldemar Fernbach ur. w 1949 r. w Kaliszu.Fernbach, który uprzednio był już kilkakrotnie karany sądownie dopuścił się 30 paź­dziernika 1968 r. w Kaliszu gwałtu na osobie 10-letniej Marii W., po czym zamordo­wał ją, zaś zwłoki zakopał i zamurował w przedsionku piw nicy. W podobny sposób, 24 lipca 1970 r. w Kaliszu, po uprzednim zgwałceniu ofiary, pozbawił życia 14-letnią Kry stynę D.Rada Państwa nie skorzy­stała z prawa łaski Wyrok zo stał wykonany. (PAP)



Prawo 
do ryzyka

Stare porzekadło powiada wprawdzie, że kto ryzy ' kuje w kozie nie siedzi, ale w handlu rozmaicie z tym ryzykiem bywa. Złości nas — i nie bez racji — każ­da godzina przestoju w pra­cy sklepu, przedłużające się przyjmowanie towaru, sznur­kowe zasieki odgradzające to­war od klienta, sklep zamknię ty z powodu choroby perso­nelu. kilkudniowe remanenty. Trudno się również pogodzić z tym. że przy jednym stois­ku ekspedientka zwija się jak w ukropie, a przy drugim jej koleżanka podpiera się na łok ciach.Spróbujmy jednak zamienić się rolami i stanąć z tamtej strony lady. Oto konwojent przywozi nam partię, dajmy na to. tysiąca koszulek gim­nastycznych w paczkach po sto sztuk każda. Czy w wa­runkach jednoosobowej lub nawet wspólnej odpowiedzial­ności majątkowej podejmie- my się ryzyka ich sprzedaży bez przeliczenia? Czy z kolei wyłożymy je na sklepowe pół­ki. dając klientom bezpośred­ni do nich dostęp? Dodajmy — w sytuacji, gdy musimy z własnej kieszeni pokryć wszel kie ewentualne straty, z wy­jątkiem tych, jakie wynikły wskutek okoliczności, za któ­re nie odpowiadamy. Ręczę że na pewno każdy z nas to­war przeliczy. «Tak w największym skró­cie przedstawia się system od powiedzialności majątkowej w handlu. Stąd m. in. płynie zrozumiały zresztą pęd do kompletowania obsad skle­powych z najbliższych człon ków rodzin, przyjaciół, lu­dzi. którzy mają do sie­bie wzajemne zaufanie. Stad też wynikają kło­poty. bowiem w przypadku choroby ktoś odpowiedzialny za towar nie zgadza się na żadne zastępstwo i sklep po prostu na ten czas się zamy­ka. Klienta to oczywiście nie obchodzi, jest bowiem zdania, że. nie nos dla tabakiery, lecz odwrotnie...Aliści ten system odpowie­dzialności za mienie społeczne i samym handlowcom nie jest w smak, naraża ich bowiem na ponoszenie skutków części ryzyka handlowego, jakim są wszelkie straty i niedobory, nieuniknione zwłaszcza w wa runkach unowocześniania or­ganizacji i techniki sprzedaży. Lęk przed tym ryzykiem wy­zwala w nich instynkt samo­obrony. dlatego też staraja się przede wszystkim chronić po­wierzony towar. Robią to zresz ta często przy pomocy sposo­bów. które nie najlepiej służą sprawnej obsłudze konsumen­tów. jak chociażby wspomnia­ne zasieki ze sznurka, podawa nie jednego buta do przymiar­ki czy pobieranie zastawu pie nieżnego w zamian za zmie­rzenie sukni lub sweterka.Wybierając z dotychczaso­wych doświadczeń wszystkie „za” i wszystkie „przeciw’
Dodatkowe 

egzaminy wstępne 
na poznańskie uczelnieTegoroczna rekrutacja na wyższe uczelnie nie wypełniła wszystkich limitów na poszczę gólne kierunki studiów. W Poznaniu dotyczy to w szcze­gólności Wyższego Studium 

Nauczycielskiego przy Uniwer sy.tecie im. A. Mickiewicza, gdzie na początku września bę dą przeprowadzone dodatkowe egzaminy wstępne na następu jących kierunkach: matematy ka z fizyką, fizyka z chemią, nauczanie początkowe z wy­chowaniem muzycznym, nau­czanie początkowe z wychowa niem fizvcznym (ten kierunek tylko dla mężczyzn). Na wszystkich tych kierunkach niedobór rekrutacji wynosi 20 do 25 osóbTakże na Akademii Medycz 
nej przewiduje się przeprowa­dzenie dodatkowych egzami­nów na kierunek farmacji gdzie niedobór kandydatów wynosi oknło 50 kandydatów.Wszystkie pozostałe uczelnie w Poznaniu oraz kierunki stu diów maja już wypełnione li­mity i nie przewiduje się pro wadzenia dalszej rekrutacji.(ms)

Ministerstwo Handlu We­wnętrznego doszło do wnios­ku. że obowiązujący system odpowiedzialności majątkowej wymaga zreformowania w kie runku uwolnienia pracowni­ków handlu od ciągłego uczu­cia lęku, a klientów od wra­żenia. że bywają w sklepach niemile widzianymi gośćmi. Istotą reformy jest zniesienie domniemanej winy pracowni­ków na rzecz winy udowodnio
Z tamtej strony lady

nej przy równoległym wpro­wadzeniu odpowiednich roz­wiązań organizacyjnych, gwa­rantujących lepszą kontrolę bieżąca działalności placówek handlowych.Przecieranie drogi zaczęto od eksperymentalnego zasto­sowania nowych zasad odpo­wiedzialności majątkowej w około 170 magazynach hurtu, ponad 230 sklepach spożyw­czych i przemysłowych oraz w kilkudziesięciu stoiskach du­żych domów towarowych.Można już zatem pokusić się o próbę podsumowania, czy eksperyment spełnił po­kładane w nim nadzieje i ja­kie płyną zeń wnioski na przy szłość.W magazynach hurtu na­stąpił znaczny wzrost wydaj­ności na 1 m kw. powierzch­ni i to nawet w tych centra­lach, które w ubiegłym roku nie wykonały zadań obrotu. Dzięki zlikwidowaniu wszel­kiego rodzaju przegród, wy­dzielających odrebne pomiesz czenia. lepiej wykorzystano powierzchnie składowania. Umożliwiło to z kolei zmecha nizowanie transportu we­wnętrznego oraz palety zację. Skróciły sie przestoje powodo wane inwentaryzacja lub nie obecnością magazynierów. gdvź ograniczenie odpowie­dzialności majątkowej pozwo liło na przeprowadzanie spi­sów kontrolnych przez kilka 

Prof. dr Bohdan Kiełczewski.

Planetarium w Poznaniu’ A właśnie. Jest już nie tylko idea jego powsta­
ła. ale i projekt. Ta właśnie sprawa zetknęła nas z profeso­rem dr. Bohdanem Kiełczew- skim przewodniczącym poznań kiego oddziału Polskiego To­warzystwa Miłośników Astro­nomii. Bezprzecznie najstarsza > nauk przyrodniczych astrono­mia została zepchnęła w cień przez fizykę. Ta bowiem w I połowie XX wieku była naj­bardziej dynamicznie rozwija­jącą .<ę nauką przyrodniczą. Ale ctc w ostatnim dziesięcio­leciu znowu astronomia wy­szła na pierwszy plan. Stąd warto chyba zobaczyć co robią jeł miłośnicy.Sam profesor Kiełczewski prezesuje miłośnikom astrono­mii już 15 lat. jego żona Eu- genia prowadzi sekretariat i bibliotekę PTMA (niestety w dr.ść kiepskich warunkach pod ziemia budynku Towarzystwa Miłośników Miasta Poznania przy Starym Rynku, gdzie wil­goć niszczy księgozbiór i inne zbiory).Pcnieważ prof. Kiełczewski jest dyrektorem Instytutu Bio- lógii Stosowanej na Wyższej Szkole Rolniczej w Poznaniu

zespołów równocześnie. Poprą wiła się rytmiczność dostaw, a wielkość nieuniknionych w końcu strat towarowych w handlu utrzymała się w gra­nicach funduszu przeznaczone go specjalnie na pokrycie nie­doborów.W sklepach detalicznych wy dajność pracy na 1 pracowni­ka wzrosła o 7,6 proc., popra­wiła się obsługa konsumen­tów dzięki przesuwaniu sprze dawców w zależności od po­trzeb — np. nasilenia sprze­daży — na inne miejsca pracy zarówno w sklepie, jak i mię dzy sklepami. Zmalała liczba remanentów zdawczo-odbior­czych, powodowanych — w warunkach wspólnej odpowie dzialności majątkowej — czes tymi zmianami w obsadzie personalnej sklepów.Centrale handlowe jedno­myślnie wyraziły pogląd, że nowy system zabezpieczenia mienia usuwa bariery hamu­jące postęp organizacyjno- techniczny i usprawnia obsłu ge odbiorców.Zachęcające wyniki ekspe­rymentu torują mu dalszą drogę. Przewiduje się, że do końca tego roku obejmie się nim około 40 proc, magazy­nów. Wiele central handlo­wych i zjednoczeń zapowie­działo wprowadzenie nowych zasad w blisko 1300 sklepach i sześciu kolejnych domach to warowych. Pełne ich upo­wszechnienie jako systemu obowiązującego we wszyst­kich placówkach handlu na­słani z chwila wejścia w ży­cie Kodeksu Pracy, który ogra niczoną odpowiedzialność majątkowa usankcjonuje w aspekcie prawnym.Nie sądźmy jednak, że od­wrót od tzw. winy domniema nej jest równoznaczny ze zmniejszeniem odpowiedzial­ności sprzedawców w ogóle. Zapewnia on wprawdzie po­czucie bezpieczeństwa finanso wego. wprowadza jednak ry­gory organizacyjne, zwiększa obowiązki pracowników han­dlu. zaostrza kontrole, wyma­ga większej dyscvpliny i zaan­gażowania. Sprzedawcy nie z przypadku, lecz z prawdziwe­go zdarzenia, jak również i zainteresowani ich dobra pra­ca klienci, witają ten odwrót z zadowoleniem.
WIESŁAWA LASKOWSKA 

Ciekawi ludzie — ciekawe sprawy

Amatorscy badacze gwiazdpytamy na początek skąd jego związek z astronomią.— Astronomią zacząłem się interesować bardzo dawno, zaj mował mnie zwłaszcza problem wpływu plam słonecznych na życie na Ziemi. Swego czasu wywiodłem nawet, jaki mają wpływ te plamy, ściślej zaś mów;ąc erupcje, na umieral­ność poznaniaków. Stopniowo ustawiałem wszystkie proble­my naukowe pod kątem biolo- g.cznym, a dokładniej — ekolo­gicznym Ekologia zajmuje się badaniem zjawisk zachodzą­cych w środowisku. Astrono­mia zaś wcale nie jest od tego bardzo odległa, albowiem wie­le z tego, co dzieje się w kos­mosie ma wpływ na życie na Ziemi. I tak sprawy te coraz bardziej mnie zajmowały, za­równo gdy byłem kierownikiem Katedry Ochrony Lasów na WSR, jak i gdy byłem prorek­torem Wyższej Szkoły Wycho­wania Fizycznego, gdzie utwo­rzyłem kierunek naukowy bio- metecrclogii sportu. To ostat­nie zagadnienie opracowałem w formie podręcznika, który właśnie znajduje się w druku.
— Stoi pan więc na czele mi­

łośników astronomii. Ilu ich jest 
w Wielkopolsce? Czym się zaj­
mują? Kim są?— Mamy 128 członków. Są to robotnicy, adwokaci, księża, księgowi, ekonomiści, radio­telegrafiści, studenci, ucznio­wie szkół średnich i podsta- wowych. Z Poznania i z tere­nu województwa Zbierają się tutaj, słuchają odczytów, bio- .ą udział w seminariach, oglą­dają filmy. Z naszej biblioteki wypożyczają książki, budują sobie teleskopy, lunety. No ’, Co najważniejsze, obserwują n:eł5o. Gdzie to robią? Na dział kach. w szkołach, gdzieś za mia stem. a nawet na strychach. Jeden z naszych młodych człon ków Tomasz Węcławski pro­wadził obserwacje codziennie,

Jak ujarzmić królową naszych rzek?

Wielki plan zagospodarowania Wisły
Porządkowanie gospodar­ki wodnej w Polsce, a w szczególności rozwój systemu wodnego Wisły i jej dorzecza, interesują nie tylko specjalistów, ale i szerokie kręgi społeczeństwa. Rozmo­wę na ten temat’ redakcja na­sza przeprowadziła z prezesem Centralnego Urzędu Gospodar ki Wodnej Zbigniewem Ja- 

nuszko.— Może zacznę od takiej u- wagi ogólnej. Wisła wraz z dorzeczem zajmuje około 60 proc, powierzchni kraju. Na tym obszarze znajdują się główne okręgi przemysłowe, m. in. górnośląski, łódzki, war szawski, krakowski, najwięk­sze zespoły miejskie oraz wielkie kompleksy rolnicze, zapewniające ponad 60 proc, globalnej produkcji rolniczej Polski.Dolina Wisły jest równo­cześnie jedną z podstawowych osi gospodarczych kraju, wzdłuż których grupują się już dziś nowe inwestycje prze myślowe. Te właśnie fakty decydują o szczególnym zna­czeniu systemu wodnego Wi­sły jako źródła wody użytko­wej dla wszystkich dziedzin gospodarki, a jednocześnie ja­ko zbiornika, do którego od­prowadzane są wody zanieczy szczone przez przemysł, gospo darkę komunalną i rolnictwo.Studia nad zagospodarowa­niem Wisły podjęte były jesz­cze w okresie międzywojen­nym, ale kontynuowane szczególnie intensywnie dopie ro po wojnie. W ich efekcie w latach pięćdziesiątych pow stała koncepcja zabudowy Wisły kaskadą żeglugowo- energetyczną. Dynamiczny roz wój przemysłu, rosnące po­trzeby rolnictwa, konieczność podwojenia wysiłków dla za­pewnienia ochrony naturalne­go środowiska człowieka — zmusiły nas do poszukiwania rozwiązań generalnych, obej­mujących całokształt proble­mów wodnvch dorzecza. W roku 1968 podjęliśmy studia 

źrebił nawet sam zdjęcia plam słonecznych, zbudował wiele przyrządów Teraz właśnie do­stał się na politechnikę. Studia interesują go głównie pod ką­tem konstrukcji instrumentów astronomicznych.
— Wasz najaktywniejszy ośro­

dek terenowy?— Oczywiście Kalisz, gdzie istnieje sekcja astronomiczna przy Domu Kultury prowadzo­na przez inżyniera Janusza Kazirmerowskiego, z zawodu leśnika, entuzjasty astronomii. Robią tam bardzo ciekawe rze czy, a inż. Kazimierowski właś­nie udał się do Bolonii we Włoszech na Międzynarodowy Zjazd Astronomów — Amato­rów.
— Przejdźmy więc może do 

planowanego w Poznaniu pla­
netarium. Jak ta sprawa wy­
gląda?— Podczas obchodów mile­nijnych nestor astronomów poi sk.ch profesor Eugeniusz Ryb­ka rzucił hasło „10 planeta­riów na Tysiąclecie”. Poszcze- szych sąsiadów, zwłaszcza z po gólne oddziały naszego Towa- ♦hidnsa. Tymczasem na całym rzystwa rozpoczęły energiczną świecie amatorzy wyręczają ^ch na pewnych odcin-akcię w tym kierunku. W Po­znaniu napotkaliśmy przychyl­ny stosunek władz miejskich i 

mające doprowadzić do sfor­mułowania optymalnego pro­gramu inwestycyjnego zabu­dowy systemu wodnego rzeki Wisły.
— Zdaje się, że korzystamy tu 

z pomocy Organizacji Narodów 
Zjednoczonych?— Tak. W 1968 r. podpisa­na została umewa między rzą dem Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej a Narodami Zjedno­czonymi o współdziałaniu Fun duszu Specjalnego Programu Rozwoju ONZ w prowadzo­nych przez nas badaniach.

— Na czym polega ten udział?— Na szkoieniu polskich specjalistów na stażach zagra nicznych, na udziale eksper­tów zagranicznych w konsul­tacjach zagadnień interesują­cych stronę polską, na zaku­pie niezbędnej aparatury po­miarowej, przeznaczonej dla prac naukowo-badawczych, realizowanych w ramach stu­diów oraz wykorzystaniu spe­cjalistycznych ośrodków za­granicznych przy wykonaniu modelu matematycznego i fi­zycznego.
— A co obejmuje program stu 

diów „Wisła”?— Wyliczę tylko podstawo­we prace, a więc analiza ist­niejącego stanu użytkowania zasobów wodnych, zabudowa systemu wodnego Wisły, stan zanieczyszczenia wód, okresie nie perspektywicznych potrzeb w związku z planami rozwo­ju gospodarczego, ustalenie możliwych wariantów rozwią­zań technicznych w dziedzinie budownictwa wodnego w ob­szarze dorzecza Wisły, osta­teczna analiza grupy wybra­nych wariantów zabudowy sy stemu ■wodnego rzeki Wisły i końcowe sformułowanie pro­pozycji w dziedzinie programu inwestycyjnego.Przy realizacji projektu z Biurem Planu Operacyjnego współpracuje 16 resortów i u- rzędów centralnych oraz wie­le instytucji zaplecza nauko­wo-badawczego, wyższych uczelni itp.

wojewódzkich, jak też Społecz nego Komitetu Budowy Parku Przyjaźni na Cytadelii. Tam bowiem, na stokach Cytadeli, ma powstać planetarium. Ostat nio Zarząd Wojewódzki ZMS objął patronatem budowę pla­netarium.
— Cóż miałoby się tam zna­

leźć?— Będzie to pewnego rodza­ju kombinat, który obok samej sali projekcyjnej będzie miał także gabinety geofizyczne, ob­serwatorium z lunetami, tara­sy do obserwacji indywidual­nych oraz wahadło Foucaulta, tego który wykazał ruch obro­towy Ziemi.
— Miłośnicy astronomii prze­

staliby się więc tułać po stry­
chach? Zapewne oż.ywiłoby się 
wtedy zainteresowanie astrono­
mia i astronautyka, rozwinąłby 
się ruch miłośnictwa astronomii?— Tego się właśnie spodzie­wamy. A jesteśmy bardzo za­cofani pod względem rozwoju amatorskiego ruchu astrono­micznego, w stosunku do na-

ch pracy, tak się dzieje ad,owo w badaniach fau-

Makieta poznańskiego planetarium.

— Jak słyszałem, pierwsny 
etap tej wielkiej pracy dobiega 
końca. Czy już dziś, na podsta. 
wie dotychczasowych wyników, 
można byłoby określić nasze 
przyszłe inwestycje na Wiśle i 
dorzeczu?— Sądzę, że tak. Wydaje się konieczna dalsza budowa zbiorników na karpackich do­pływach Wisły, m. in. na Du­najcu, Sanie, Wisłoce. Dla po­prawy' zaopatrzenia Górno­śląskiego Okręgu Przemysło­wego wypadnie rozważyć nam i zweryfikować w dalszych ba daniach ekonomiczną koncep­cję budowy kanału z Wisły centralnej przez Łódź, Radom sko, Częstochowę. Kanał ten jednocześnie umożliwiłby prze rzuty wody do Wisły górnej.Wreszcie istnieje koncepcja przerzutów wody z Wisły śród kowej na Wyżynę Lubelską, gdzie w przyszłości powstać ma potężny okręg przemysło­wy, którego centrum stano­wić będzie zagłębie węgla ka­miennego. Nowa droga wodna poprawi zaopatrzenie Lublina, Kraśnika, a także rejonów rolniczych. Chcemy przy tym zasilić wody Wieprza. Warto dodać, że zdaniem specjali­stów intensywne nawadnianie użytków zielonych przyczyni się też do wzrostu wydajno­ści pasz z 65 — 70 q z hekta­ra do 130 q, co ma kapitalne znaczenie dla przyszłych pla­nów rozwojowych hodowli w rolnictwie.Jeśli idzie o dolną Wisłę, to budowa kaskady zapewni po­prawę zaopatrzenia w wodę, m. in. Ciechocinka i Tczewa i pozwoli na rozwinięcie ener­getyki w tych rejonach.Oczywiście budowa zbiorni­ków, kaskad, stopni wodnych, regulacja, zwłaszcza środkowe go biegu Wisły nie tylko za­pobiegnie powodziom, ale co również jest elementem istot­nym, uczyni z rzeki drogę wodna, wykorzystywaną prźez okrągły rok.

Dokończenie na str. 4 ’ 
nistycznych, archeologicznycK.Tak się dzieje właśnie także w astronomii, gdzie dziedzinamiszczególnie dostępnymi dla amatorów są obserwacje plam słonecznych, gwiazd zmiennych, obłoków srebrzystych, przelo­tów satelitów, zórz polarnych i komet. Z wieloletniego do­świadczenia wiem, że zaintere­sowanych taką pracą jest wie­lu brak jednak zaplecza tech­nicznego, przede wszystkim instrumentów i ich sensownej lokalizacji. Wiele z tych prob­lemów rozwiąże właśnie plane­tarium ludowe i obserwato­rium astronomiczne, bo tak się to w naszej nomenklaturze na- z\ wa.

— Kiedy miałby ten obiekt po­
wstać?— Mamy lokalizację a także projekt wstępny wykonany w czynie społecznym przez Spół­dzielnię Inżynierską „Projek­towanie”, a konkretnie przez mgra inż. Seweryna Joppa. Dość daleko posunięte są per­traktacje z firmą Zeiss. Istnie­je społeczny komitet budowy, jest też patron. Idzie teraz o zebranie odpowiednich fundu­szów i samą budowę. Chcieli- byśmy bardzo, aby planeta­rium powstało na 500-leme u- rodzin Kopernika, czyli w roku 1973. Ale czy się to uda?

— Miejmy nadzieję, źe z porno, 
cą wszystkich zainteresowanych 
się uda.Rozmawiał:

MIECZYSŁAW SKĄPSKT



Nasz przemysł maszynowy

W okresie 27 powojennych lat stworzyliśmy silny przemysł 
maszynowy. Wartość jego pr odukcji wynosi 350 miliardów 
złotych w skali rocznej. Zas pokaja on krajowe potrzeby 
w 70 procentach. Jedna czw arta przeznaczona jest na eks­
port, przede wszystkim do Związku Radzieckiego i krajów 
socjalistycznych. Na zdjęciu: Nowa hala „Rafametu“ w Kuź­

ni Raciborskiej.
CAF — fot. Okoński

Wielki plan 
zagospodarowania Wisły' Dokończenie ze str. 3

— Ten zakrojony na szeroką 
skalę program pochłonie zapew­
ne znaczne środki, a jego reali­
zacja trwać będzie przez naj­
bliższych kilkanaście lat. Czy w 
przybliżeniu można podać wiel­
kość nakładów i czas trwania 
inwestycji?— Nie chclałbym przed os­tatecznym rozpatrzeniem i podjęciem decyzji w tej spra­wie podawać szczegółów. Na pewno jednak potrzeby szaco­wać .należy na kilkadziesiąt miliardów złotych. Myślę tu nie tylko o zagospodarowaniu samej Wisły, ale i wszystkich jej dorzeczy. Termin realiza­

TELEWIZJA

Klimaty
Wśród wielu programów powtórkowych, któ­re całą lawiną ruszają zwłaszcza w mie­siącach letnich, znalazło się przecież kil­ka pozycji interesujących, tym bardziej, że ich tematyka dotyczyła Poznania i Wielkopolski. Przypomnę tylko ostatnie wydanie magazynu „Kraj . Poruszono w nim także sprawę czynów społecznych, które w Wielkopolsce przybrały nie zwykle duże rozmiary, obejmując całe gromady, budujące drogi, domy użyteczności publicznej, obiekty kulturalne, sportowe, zakładające wodo­ciągi czy kanalizację, tworząc wiele innych no­wych i pożytecznych wartości. Podkreślić także trzeba atrakcyjną formę piątkowego „Kraju". Czynię to tym chętniej, że przedostatnie wyda­nie tego magazynu było wyraźnie słabsze, jakby na jego autorach mocno odbiło się zmęczenie upałami.Drugim programem związanym z Poznaniem był nadany w czwartek reportaż pt. „Klimaty" połączony z dyskusją w studio. Tematem repor­tażu była afera mięsna w poznańskiej rzeźni. Członkowie przestępczej kliki przywłaszczyli so­bie - jak wynika z programu — 24 miliony zło­tych. Oczywiście, ich złodziejskie praktyki, któ­rych ofiarą w ostatecznym rachunku padło spo­łeczeństwo trwały całe lata. Dlaczego tak się działo? Odpowiedzi na to pytanie szukali ucze­stnicy dyskusji, a między innymi prof. UAM dr hab. Krystyna Daszkiewicz i doc. dr Bronisław Gołębiowski. W dyskusji tej padło wiele traf­nych spostrzeżeń, chociaż sama dyskusja nie­wiele zmieni na lepsze, jeżeli się nie stworzy wa runków uniemożliwiających działanie tego rodza­ju grup przestępczych. Słusznie więc postulowa­no konieczność zmodyfikowania zasad kontroli, dotychczas ograniczającej się głównie do tzw. kontroli wstępnej, a wiec badającej formalną zgodność dokumentów Szczególnie jednak traf­ne było stwierdzenie, że chodzi o stworzenie ta­kiego klimatu, żeby człowiek mógł bezpiecznie zaprotestować przeciwko każdemu draństwu. które się wokół niego dzieje. Mówi się bowiem o znieczulicy społecznej. Nie zawsze jest to znie czulica. niekiedy po prostu strach przed kon­sekwencjami krytyki zamyka uczciwym ludziom usta. Zwykły ludzki strach, że się komuś narazi. I chyba najsilniejszy może być strach przed na­rażeniem się klice, która usuwa z drcgi niewy­godnych przeciwników, nie przebierając w środ­kach. To jest bardzo trudna sprawa Nie chodzi 

w niej bowiem tylko o winnych nadużyć w poz­nańskiej rzeźni. Miejmy nadzieję, że w tvm przy­padku sprawiedliwości stanie sie zadość, I że wszyscy sprawcy tego przestępstwa poniosą za służoną karę.
< VIII 1971

cji rozłożony zostanie na naj­bliższe 15 — 20 lat.Przy okazji, jeśli już mó­wimy o kosztach, chciałbym zaznaczyć, że pomoc, jaką o- trzymaliśmy w zakresie oprą cowania projektu „Wisła” z funduszów ONZ nie jest zupeł nie bezinteresowna. Wyniki prowadzonych przez nas ba­dań, a zwłaszcza przyjęte me­tody, przekazane zostaną w specjalnym raporcie do agend ONZ i posłużą innym krajom, które stoją przed konieczno­ścią wykonania podobnych analiz wodno-gospodarczych.Rozmawiał:
JERZY SOKOŁOWSKI

Kr IR’ fRRROl

Jak zachowuje się magneto sfera Ziemi pod naporem „wiatru słonecznego” — silnego strumienia cząstek, nieustannie wylatujących ze Słońca? Jakie zjawiska towa­rzyszą uderzeniom potoku plazmy docierającej z szyb­kością 300 — 400 kilometrów na sekundę do „magnetyczne­go ubrania” naszej planety?
DLACZEGO

KOMPASY SZALEJĄ?Ziemia bez przerwy podle­ga działaniu promieniowania kosmicznego. Chroni ją przed nim atmosfera, Zanim jednak promieniowanie dotrze do atmosfery, staje mu na drodze magnetosfera, niewidzialna — ale odgrywająca ważną rolę w biegu naszych ziemskich spraw. Przecież i geolog i tu­rysta, i lotnik, i kosmonauta, i dowódca transatlantvka, i szyper łodzi rybackiej — wszyscy korzystają z prostego i niezawodnego przyrządu magnetycznego: kompasu...Czy jednak zawsze nieza­wodnego? Dopóki w przestrze ni międzyplanetarnej panuje względny spokój, strzałka kom pasu niezmiennie leży wzdłuż linii północ - południe. Jeśli jednak „pogoda kosmiczna” ulegnie gwałtownej zmianie, to i1 z warunkami magnetycz­nymi na Ziemi zaczyna dziać się coś niedobrego, a strzałka kompasu zaczyna odmawiać usług podróżnikom. Mówi się w takich przypadkach o „bu rzy magnetycznej”.Jaka jest przyczyna tego zjawiska? Otóż, jak się okazu je, „pogoda magnetyczna”, a nawret c^ły „klimat magnetycz ny” — naszej planety zależą od aktywności Słońca. Jeśliby ..słoneczny wiatr” wiał ze sta łą szybkością i przy niezmie­nionej gęstości cząstek — to ziemskie pole magnetyczne nie reagowałoby ani „burzą”, ani innymi slahymi nawet zaburzę niami.Jednakże uczeni stwierdzili, że „wiatr słoneczny” zachowu je się zupełnie inaczej. I dla­tego właśnie geofizycy najróż mejszymi sposobami skrupu­latnie badają tak zmiany pola magnetycznego Ziemi jak i właściwości strumieni słonecz nej plazmy. Rezultaty badań otrzymane przez radzieckichChodzi jednak o coś więcej, chodzi o klima­ty towarzyszące wszelkim nadużyciom, a ściślej — o stworzenie w skali społecznej takiego klima­tu, który by uniemożliwiał popełnienie jakich­kolwiek przestępstw, żeby każde przestępstwo a nawet wykroczenie przeciwko mieniu społecz­nemu spotykało się z taranem potępienia. A kry­tykujący nie tylko nie powinien doznawać naj­mniejszych przykrości, nie mówiąc już o poważ­niejszych konsekwencjach, ale powinien nawet być moralnie nagradzany za krytykę tego rodza­ju zjawisk.W cyklu Teatr Telewizji na Świecie pokazano program TV Austriackiej pt. „Odsłonięcie” Hel­muta Schwarza w reżyserii Teodora Gradlera. W roli głównej — doktora Jordana wystąpił Ber­nard Wieki, który stworzył skromnymi środkami wyrazu postać znakomitego lekarza, chirurga i naukowca, tak przekonywającą, tak żywą i ludz­ką równocześnie, że chwilami miało się wraże­nie, że to nie teatr lecz podglądanie życia. Szko- da, że spektakl ten nadano o trochę spóźnionej porze dnia.Rodzynkiem ostatniego „Przeglądu muzycz­nego" było wyświetlenie filmu ukazującego wy­stęp znakomitego polskiego pianisty i kompozy­tora Ignacego Jana Paderewskiego, który wyko­nał na fortepianie utwory L. v. Beethovena i F. Liszta. Słuchało się tego z nabożnym skupie­niem, mimo że jakość dźwięku zakłócały szumy, towarzyszące zazwyczaj archiwalnym nagra­niom. Ale miłośnikom muzyki na długo pozosta­nie w pamięci kilkanaście minut tego występu z roku bodaj 1934. Przy okazji postulat: dobrze byłoby wyświetlić w TV filmy faburalne „Sona­ta księżycowa", w którym występuje Paderewski. Jest to melodramat wprawdzie, ale co za muzy­ka!Lądowanie człowieka na Księżycu ciągle jesz­cze nas fascynuje, chociaż może już nie tak jak to pierwsze, które wielu telewidzów oglądało kosztem nieprzespanej nocy. Przyzwyczailiśmy się jednak już tak bardzo do oglądania tych chwil na ekranach telewizorów, że kiedy w pią­tek ośrodek kosmiczny w Houston nie przekazał nam obrazki z Księżyca i nie zobaczyliśmy bez­pośrednio chwili lądowania człowieka na powie­rzchni Księżyca, odczuliśmy to jak zawód. Bo zobaczyć coś wielkiego i epokowego w tej sa­mej chwili, w której to się dzieje — w dodatku tak daleko od nas, że aż sobie tego nie wyobra­żamy — to nie to samo, co zobaczyć to późniel...Czy nas przypadkiem te wszystkie zdobycze techniki telekomunikacyjnej za bardzo nie zbla­zowały?
MARIAN FLEJSIEROWICZ

P.S. Jeden z czytelników przysłał pocztówkę na­
stępującej treści: „Film Hydrozagadka“ bardzo 
przypomina mi „Przygody Baltazara Gąbki*'. O 
ileż jednak ten ostatni Jest dowcipniejszy i ,.As“. 
Podpisuję się oburącz pod tym stwierdzeniem 
„Asa". Dodam tylko, że aż żal było patrzeć na do­
brego aktora, którym na pewno jest J, Nowak, jak 
się męczy w roli Asa. Poza tym — znów powtórzę, 
nlel

M. F.

Nowe badania uczonych radzieckich

Tajemnice „wiatru słonecznego"geofizyków Walerię Troicką i Konstantina Grinhauza i kie­rowane przez nich zespoły za pomocą skomplikowanej apa­ratury satelitarnej i naziem­nej rzuciły na te problemy no we światło.
NIE DECYDUJE SZYBKOŚĆDotychczas wiedziano, że część „energii wiatru słonecz­nego” zamienia się w energię drgań elektromagnetycznych magnetosfery: pod naporem „wiatru” magnetosfera pulsu­je z okresami drgań od kilku sekund do półtorej minuty. Teraz okazało się, że właści­wości tych mikropulsacji są różne — w zależności od okre su drgań.Skąd wynika ta różnica? Po przednio uczeni byli przekona ni, że liczne zjawiska geofi­zyczne uwarunkowane są głów nie zmianami szybkości wia- tru słonecznego. Roli gęstościstrumienia cząstek poświęca­no mało uwagi. Wynikało to stąd, że „ciśnienie” wiatru (tj. jego energia) znacznie sil­niej zależy od szybkości niż od intensywności. Mianowicie, jeśli gęstość strumienia zwię­kszy się dwukrotnie, to ener­gia wiatru wzrośnie również dwukrotnie; jeśli natomiast dwukrotnie zwiększy się szyb kość — to energia wzrośnie czterokrotnie. Nic wuęc w za­sadzie dziwnego, że zmiany ciśnienia wiatru były przez geofizyków przypisywane zmianom jego szybkości. Ale nieuwzględniono przy tym' faktu, że w pobliżu Ziemi szyb kość ta może wzrosnąć nie więcej niż trzykrotnie — od 250 do 720 kilometrów na se­kundę. Tymczasem gęstość może sie zmieniać od ułamka cząstki do 100 cząstek na cen­tymetr sześcienny, czyli ponad sto razy! Po wzięciu tego pod uwagę pojawiła się hipoteza, że zmiany energii „wiatru sło. necznego” zależą właśnie głów nie i przede wszystkim od gęstości...

DOŚWIADCZENIE 
POTWIERDZA TEORIĘTen wywód teoretyczny został w pełni potwierdzony przez badania doświadczalne z wykorzystaniem środków naziemnych i sztucznych sate­litów. Okazało się, że okres mikropulsacji praktycznie wca le nie zależy od szybkości „wiatru słonecznego”. Zjawis­ko to można porównać do za-

Alarm dla lasów 
i zwierzyny 
w rejonach 

przemysłowych 
Destrukcyjny wpływ przemysłu 

oddzialywuje nie tylko na szatę 
roślinną, lecz również na organiz­
my zwierzęce. Mówi o tym praca 
prof. dr Jana Palucha, członka 
PAN pt. „Wpływ przemysłowych 
zanieczyszczeń powietrza na środo 
wisko przyrodnicze w Polsce". Au 
tor opierając się na. wieloletnich 
badaniach prowadzonych przez 
akademicki Zakład Badań Nauko­
wych Górnośląskiego Okręgu Prze 
myślowego przytacza liczne fak­
ty spustoszeń w leśnej faunie, 
dotkniętej zgubnymi wpływami 
ubocznych działań przemysłu.

Np. katastrofalne usychanie 
drzewostanów sosnowych w rejo, 
nie Olkusza, spowodowane wyzie­
wami tamtejszych zakładów prze­
mysłowych zmniejszyło wydatnie 
Ilość ptaków w rejonie miejsco­
wości Klucze, Bolesławia itp. Nie. 
mai całkowicie wyemigrowały stam 
tąd lub zginęły dzięcioły szare i 
pstre, dla których brakowało poży 
wienia. Zmniejszył się stan sikor, 
drozdów, zięb i sojek, powodem 
czego był zanik nasion sosny t 
niektórych owadów, stanowiących 
naturalne pożywienie ptactwa. Z 
tych samych powodów z olkuskich 
lasów wyemigrowały kukułki. W 
rejonie tarnobrzeskiego zagłębia 
siarkowego notuje się stałe /mniej 
szenie ilości owadów, /ftojnicy 
przestają hodować pszczoły, któ­
re masowo giną.

Opierając się na niezbitych do­
wodach destrukcyjnego wpływu 
przemysłu na florę i faunę, wie. 
lu naukowców polskich — specja­
listów ochrony przyrody 1 kraj­
obrazu wysuwa postulaty skutecz­
niejszej walki z zanieczyszczenia, 
ml atmosfery, wody i gleby po­
stępując w myśl starej lekarskiej 
zasady, iż łatwiej jest usunąć po­
wody choroby, niż leczyć jej skut­
ki. (PAP) 

mieci śnieżnej, kiedy to przy stałej szybkości wiatru możli­we są zawirowania śnieżynek od drobnego pyłu do gęstych obłoków. Prawie to samo mo­żna powiedzieć o deszczu: prawdopodobieństwo prze­moknięcia do nitki zależy nie od szybkości spadania kropli wody, ale od intensywności ulewy.Tak więc wyliczenia i ekspe rymenty uczonych radzieckich „postawiły na głowie” całą dotychczasową wiedzę o cha­rakterze oddziaływania wza­jemnego magnetosfery z „wia­trem słonecznym”. Trzeba zaś dodać, że są to badania o istot nym znaczeniu praktycznym — tego rodzaju wiedza jest przecież niezbędna zarówno dla nawigacji morskiej, jak powietrznej, jeszcze zaś bar­dziej — kosmicznej. Ściślej mówiąc, chodzi tu o prognozęWe Włoszech kontrofensywa zwolenników rozwodu
Po głośnej inicjatywie prze ciwników ustawy o roz­wodach cywilnych, uch­walonej 1 grudnia 1970 r. przez parlament włoski i polegającej na oficjalnie zgłoszonym postu lacie rozpisania ogólnonarodo­wego referendum w tej spra­wie, kontrofensywę przypuścili przedstawiciele obozu laickie­go, zwolennicy wspomnianego aktu prawnego. Początek tej kontrofensywie dało 80 depu­towanych z partii laickich, któ rzy złożyli interpelację, doma­gającą się, by Izba Deputowa­nych w jasny sposób wyraziła pogląd, że w takiej kwestii, jak uchylenie mocy obowiązującej ustawy rozwodowej, referen­dum z zasadniczych względów konstytucyjnych przeprowadzo ne być nie może.Składając tego rodzaju wnio sek deputowani laiccy argu­mentowali, że zgodnie z założe­niami konstytucji Republiki Włoskiej — przedmiotem refe­rendum nie może być ustawa, które] ewentualne uchylenie oznaczałoby poważne pogwał­cenie praw osobistych licznej kategorii obywateli..Ustawę o rozwodach cywil­nych powitało z wielkim uzna- niem przynajmniej 5 milionów obywateli włoskich, których sytuacja osobista nie pozosta- - wrała w zgodzie z przepisami kościelnego prawa kanoniczne­go na podstawie konkordatu z roku 1929. A jednak duża część episkopatu i kleru we Wło­szech rozpętała kampanię prze­ciwko instytucji rozwodów, wy korzysfując wszystkie dostęp­ne środki nacisku na sumienia ludzi wierzących zwłaszcza zaś kobiet. Właśnie w wyniku 'ej kampanii było możliwe wy­sunięcie inicjatywy referen­dum. mającego w intencji jego organizatorów uchylić uchwa­loną niedawno ustawę.Zwolennicy tej ostatniej ma ia podstawy, by sądzić, że — niezależnie od szerokiego po­parcia społecznego dla ustawy rozwodowej — obóz klerykal- ny we Włoszech zdolny będzie, mobilizując wszystkie swoje siły i wywierając bezceremo­nialny nacisk/na sumienia mi­lionów wierzących , podzielić = ztuc/nie Włochów na dwie grupy, które stoczą o sprawę rozwodów ęywilnych o,stre bo­je. Icn wT\inik — zważywszy stan posiadania Kościoła w Italii i jego realne w’pływy — bynajmniej' nie jest' z góry przesądzony na końzyść obozu laickiego Klerykalne zaś na­ciski na ludzi wierzących i wy korzystywanie religijnych u- czuć dla sprawy nie mającej z rel!gią w gruncie rzeczy nic wspólnego, są rzeczywistym za grożeniem dla demokratycznie funkcjonującego państwa, gwa rantującego wszystkim swym obywatelom równość wobec prawa.Inicjatywę deputowanych par tii laickich — o której wspom­niano — poparła energicznie włoska Liga na rzecz rozwodu. Ogicsiłe ona w połowie lipca 

sytuacji magnetycznej na Zie mi i w jej najbliższych okoli­cach.Pozostała jeszcze jedna spra wa, na której wyjaśnieniu za­leży teoretykom: jakim miano wicie sposobem — czy też spo sobami — energia „wiatru sło necznego” przekształca się w energię burz magnetycznych i innych zakłóceń magnetosfery Ziemi? W chwili obecnej na ten temat można snuć jedynie luźne hipotezy. Cóż, „wiatr słoneczny” nie jest skory do ujawniania wszystkich swoich tajemnic naraz...
LEONTIJ 

MIROSZNICZENKO
kandydat nauk matematyczno- 
fizycznych (pracownik Instytutu 
Magnetyzmu Ziemi, Jonosfcry i 
Propagacji Fal Radiowych Aka­
demii Nauk ZSRR).

br. gorący apel do deputowa­nych wszystkich partii laickicn w parlamencie, by głosowali za zgłoszonym wnioskiem, stara­jąc się nie dopuścić do refe­rendum. Dotyczy to deputowa­nych szerokiego wachlarza ugrupowań politycznych — od skrajnej lewicy po prawicę — które cpowdadają się za świec­kim charakterem Republiki Włoskiej i głosowały w parla- mence za ustawą dopuszcza­jącą rozwody. Są to komuniści, lewicowi i prawicowi socjaliści (socjaldemokraci), republika­nie i prawicowi liberałowie. Wiadomo, że nieoficjalnie obo­zowi laickiemu udziela także pewnego poparcia część postę- powych deputowanych chadec­kich, konsekwentnie klerykal- ną postawę zajmuje natomiast w pa< lamencie rzymskim właś­ciwie jedynie neofaszystowska M S T . która znacznie bardziej oficjalnie i globalnie aniżeli nawet chrześcijańska demokra­cja wy powiadała się przeciwko ustaw e rozwodowej.Oczywiście partie, należące do obozu sił laickich we Wło­szech, nie zawsze w identycz­ny sposób ustosunkowują się do p"cblemu walki z kleryka- lizacią życia publicznego w Ita lid. O :le więc na przykład so­cjaliści (i prawicowi liberało­wie) angażują się w szczegól­nie aktywny i namiętny sposób w kampanię, skierowaną prze­ciwko uprzywilejowanemu sta­nowisku Kościoła w życiu Włoch, o tyle z kolei inne par- tie. np. komunistyczną, a tak­że republikańska, zachowują tu pewną elastyczność. W szczególności Włoska Partia Ko munistyczna, udzielając z oczy wistych przesłanek ideologicz­nych poparcia walce o laicyza­cję stosunków społecznych w Italii', równocześnie — zgodnie z wymogami dialogu z katoli­kami i nadrzędną potrzebą umacniania szerokiego frontu sił ludowych, demokratycznych i antyimpcrialistycznych —■ przestrzega przed awantur- metwem w tej dziedzinie i po­stuluje realistyczne, ewolucyj­ne przeobrażenia dotychczaso­wej, tradycyjnej sytuacji wy­znaniowej na Półwyspie Ape­nińskim. Może także i z tego powodu właśnie w ostatnich kilkunastu miesiącach, kiedy całe Włochy ogarnęła kontro­wersja w sprawie dopuszczal­ności cywilnych rozwodów i — co za tyir idzie — skorygowa­nia w tym aspekcie obowiązu­jącego włosko-watykańskiego konkordatu, stosunki między komunistami a lewicą chadec­ką nie uległy pogorszeniu, lecz na odwrót — rozwijały sig po­myślniej i aktywmiej, niż po­przednioNa tle tej szerokiej panora­my politycznej spór o rozwody we Włoszech, wraz z jego ostat nim etapem — rozwijającej się kontrofensywy zwolenników nowej ustawy w tej dziedzinie, nabiera dopiero właściwych proporcji.
IGNACY KRASICKI



Brak odpowiednich przeciwników Boks

Pracownicy poszukiwani
Spółdzielnia Pracy Branży Skórzano - Futrzarskiej 
„Zjednoczeni” w Poznaniu — przyjmie zaraz na wa-

dla polskich laskarzy Przed spotkaniem z USA
runkach do omówienia 

PRACOWNIKÓW 
nie przyuczonych 
produkcji obuwia 
chałupniczym.

wykwalifikowanych względ-
w branży 

w zakładzie
obuwniczej do 
zwartym, wzgl.

Wielkopolskie 
Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych 

w Poznaniu ogłasza, że
PRZYJMUJE ZAPISY

Osoby o niepełnych kwalifikacjach 
kolone systemem przywarsztatowym.

zostaną przesz- 
Mogą być rów-

Z kalendarza spotkań międzypaństwowych naszej 
reprezentacji w hokeju na trawie, nie dojdą do skutku 
rzyskie mecze z reprezentacją — - -
odbvć w Polsce w sierpniu

Belgii. Oba spotkania

pierwszej 
dwa towa- 
miały się

Bel gowie 
graficznie, i 
terminie do

zawiadomili tele- 
że w przewidzianym 

> Polski przybyć nie

Ustalono skład pięściarskiej re­
prezentacji Polski na mecz z USA 
w Warszawie. Uzgodniono rów­
nież. że spotkanie rewanżowe od­
będzie się 7 bm. w Sosnowcu. A 
oto kogo zobaczymy na warszaw

nież kobiety.
Zgłoszenia przyjmują kadry przy alejach Marcin­

kowskiego 18 w godzinach od 9 do 12 wzgl. zakład

do Zasadniczej Szkoły Budowlanej 
dla Pracujących

skim ringu od papierowej do

produkcyjna- przy ul Wawrzyńca 17. K58n6

mogą. Powody, które skłoniły ich 
do tego kroku, zamierzali podać 
listownie. PZHT. który ma bar­
dzo wielkie trudności z pozyska­
niem silniejszych przeciwników z 
reprezentacji krajów zachodnich 
nie czekaiac na pisemną wiado­
mość przeprowadził rozmowę te­
lefoniczna.

Jak nas informuje trener-koor- 
dvnator PZHT Sobiesław Pacz­
kowski, przedstawiciel Belgijskie­
go Związku Hokeja na Trawie tłu 
maczył sie brakiem urlopów 
względnie egzaminami ezy też 
chorobami przewidzianych do wy 
stepu w Polsce zawodników. Bel
gowie zaproponowali 
zaplanowanych spotkań 
przyszłego roku

PZHT postanowił, w

rozegranie 
na wiosnę

pobytem wielu 
reprezentacji

związku z
silnych drużyn.

narodowych.
Wielkim międzynarodowym 
nieiu we wrześnu br. w i

na 
tur-

Barce-
łonie, zaprosić ich do rozegrania 
1—2 pojedynków w Polsce Naj­
większe nadzieje wiaże nasz zwią
zek ewentualnvm przyjazdem
reprezentacji Australii, której je 
denastka również zakwalif kowa­
la sie iuż do udziału w turnieju 
olimpijskim w Monachium.

Z drużyn hokejowych krajów 
demokracji ludowej najsilniej­
szym i dla nas równorzędnym ze­
społem iest drużyna NRD. Potwier 
dziły to ostatnie, tegoroczne dwa 
oficjalne spotkania rozegrane w 
Lipsku br. pierwszy mecz wygra 
li gospodarze 2:1. w drugim ulegli 
naszym laskarzom 1:3.

Z drużyna kadry narodowej 
NRD spotkaia sie polscy hokeiści 
na specjalnym zgrupowaniu na 
wiosnę przyszłego roku. Hokeiści 
NRD i Polski grała bardziei no-
woczesnvm systemem.
szość 
państw

reprezentacji
niż wiek- 

zachodnich
uodczas gdv np. Węgrzy

czy Czechosłowacy hołduia jeszcze 
dawnemu stylowi Właśnie dla wv 
próbowania umiejętności naszych 
zawodników w erze nowoczesne! 
pragnie PZHT bv reprezentacja 
znalazła pełnowartościowego prze 
ciwnika.

Obecnie wśród 1-ligowców trwa 
ja przygotowania do inauguracji
rozgrywek 1971/72 r. 
tylko oierwszej ligi

Zesooły nie 
maja nadal

dużo kłopotów z nabyciem sprzę­
tu. szczególnie, odpowiednich la­
sek Fabrykuje sie ie w kraju w 
ilości, która nie pokrywa zapotrze 
bowania. Nabycie sprzętu zagra­
nicznego (Pakistan) ogranicza sie 
do zaledwie 500 lasek, z których
wiekszość orzypada dla 
wych zespołów i naszej 
młodzieżowej i narodowej

czoło- 
kadry 
A co

maja robić dalsze drużyny mło­
dzieżowe? To również jeden z pro 
blemów. który sprawia PZHT wie 
le trudności pomijając już brak 
odpowiednich boisk. Mamy ich w 
Polsce zaledwie trzy, (tp)

KOMAR SIĘGA PO REKORD
Ciekawie zapowiada się czwart­

kowy mityng, na stadionie war­
szawskie! Skry. Władysław Ko­
mar. zapowiedział atak na rekord 
Europy w pchnięciu kula, nale­
żący do zawodnika NRD — Brie- 
senicka — 21.00 m.

BRA7.YT.1A — CSRS 4:1
Tenisiści Brazylii zakwalifiko­

wali sie do miedzystrefowego fi­
nału. rozgrywek o Puchar Davisa, 
zwycieżaiac Czechosłowację 4:1.

Dobre lokaty
poznańskich jeźdźców
W Nowielicach w powiecie gry- 

fickim odbyły się ogólnopolskie 
zawody jeździeckie, zorganizowane 
z okazji 25-lecia LZS.

W klasie „L” zwyciężył J. Kłym 
(WKS Legia) na koniu ..Brodzisz” 
przed A Pilarskim (Legia) na ko­
niu „Odyniec”. Konkurs kombino 
wany klasy „P” wygrał J. Skoćzy 
las (KS Podhalanin) na koniu „Da 
riusz” przed W. Mickunasem (LZS 
Racot) na koniu „Denycz”.

W otwartym konkursie skoków 
w poszczególnych klasach zwycię­
żyli: klasa „L” wysokość prze-

ciężkiej: Rożek, Skrzypczak, Se- 
lin Tomczyk. Szczepański. Jaku­
bowski. Sobczak. Rudkowski. He­
bel. Gortat. Trela W Sosnowcu 
drużyna wystąpi w następującym 
zestawieniu: Chmiel, Błażyński. 
Kokoszka. Prochoń. Caruk, Osz- 
tab. Pierwieniecki. Petryszyn. Ko 
walczyk lub Hebel. Dragan i 
Skoczek.

Państwowe przedsiębiorstwo Warzywa-Owoce w Poz­
naniu, ul. Głogowska 218 zatrudni zaraz

— KOBIETY do pracy sezonowej w Kwaszarni 
Kapusty i Ogórków w Poznaniu, przy ul. Zą- 
wady 28.

Praca w akordzie.
Zgłoszenia prosimy kierować: Poznań, ul. Zawa­

dy 28. K5907

draca i Naukn Wózki dziecięce najnow­
sze modele poleca Cz.

szkód 100 cm — W. 
(I.ZS Sieraków) na
klasa 
110 cm

wysokość

Modlewski 
„Raptusie”, 

przeszkód
S Ku morek (LZS Racot)

na koniu „Libii”, klasa „N” (wy­
sokość przeszkód 120 cm) — A. Pa 
cyński (LZS Liski) na „Porfirze”, 
klasa ..C” wysokość przeszkód 
130 cm — Z. Nowicki (LZS Siera­
ków) na ..Bajanie”, (o-za)

'dalekopisem
KACZMAREK DRUGI

W Kamieniu Pomorskim odbyło 
się kolarskie międzynarodowe kry 
terium, w którym startowali człon 
kowie kadry oraz kolarze czecho­
słowaccy.

Wyścig seniorów na dystansie 46 
km wygrał Szurko (POM Strzelce 
Kraieńskie) 45 pkt. przed Kacz­
markiem (Stomil Poznań) 34 pkt i 
Matusiakiem (Arconia Szczecin) — 
27 pkt. Wyścig juniorów (25 km) 
wygrał Kuś (Aeromel Toruń) przed 
Urtnowskim (Ogniwo Szczecin).

Z POZNANIA DO GRECJI
Na mistrzostwa Europy w klasie 

„Finn” wyruszyli polscy żeglarze. 
W dniach od 6 do 13 bm. odbędą 
sie regaty juniorów tej klasy, 
wśród których wystartują Ro­
muald Knasiecki i Ryszard Blasz-
ka

W

(obaj z poznania)
Z BOISK PIŁKARSKICH

Nowvm Jorku rozegrano mie-
dzvnarodowv mecz piłkarski.
którym brazylijska drużyna San-
tos zremisowała 
zespołem Cali 2:2

kolumbijskim 
(2:0) Pele nie

strzelił tym razem bramki,

Piłkarskim mistrzem Meksyku
została drużyna 
ra w Meksyku 
Toluca 2:0 (1:9)-

„America”, któ- 
pokonała zespół

Piłkarze lipskiego zespołu 
Lok zremisowali z j ligowa 
gafska drużyna Czerno Morę 
na 3:3.

Piłkarze 
zremisowali 
spotkaniu z

FC 
buł- 
War

Hibernian Edynburg 
w międzynarodowym 
Schalke 64 (NRF) 0:0.

Pięściarze 
kają w 
przygotowują
do 
sce. 
na

dwóch

USA. którzy miesz- 
hotelu „Grand” 

się intensywnie
występów

Codziennie 
już od 7 rana

cała
’ POI- 
druży-

trenuje biegi
przełajowe, w Parku Łazienkow­
skim, codziennie również w godzi­
nach 14—15.30 w sali COPO na 
Bielanach Amerykanie przeprowa 
dzaia trenine techniczny.

Zespół pości oglądał film o zbu­
rzeniu Warszawy, zwiedził miasto 
i Wilanów, a w ub. niedziele ca­
ła drużyna wraz z kierownictwem 
przebywała nad Narwią w Seroc 
ku. W piątek rano goście udadza 
sie autokarem do Katowic, skąd 
wracała w niedziele do Warsza­
wy abv w poniedziałek samolo­
tem udać sie do Frankfurtu nad 
Menem na dwa spotkania z NRF.

(o-za)

PZLa. omówienie występów pola­
ków w mistrzostwach Europy i 
Igrzyskach Olimpijskich a także 
sylwetki zawodników, którzy star 
tować będą na tegorocznych mi­
strzostwach Europy w stolicy Fin­
landii. Jest to pierwsze tego ro­
dzaju wydawnictwo starannie 
opracowane w jeżykach polskim i 
angielskim.

RUMUNII W FINALE PD
Tenisiści Rumunii zakwalifiko­

wali sie do finału międzystrefo- 
wego rozgrywek o puchar Davisa, 
w którym ich przeciwnikiem bę­
dzie Brazylia. W New Delhi Ru­
muni odnieśli zwycięstwo nad In­
diami 4:1.

FIATY ZNÓW W ALPACH
Na trening przed tradycyjnym 

rajdem samochodowym Dunaju 
wyjechali nasi kierowcy. W skład 
polskiej ekipy wchodzą 3 „Fia- 
ty-125P”, za których kierownica-
mi jada załogi: Mucha
Żyszkowski Mystkowski,

Krupa,

kowski — Spychalski oraz 
„BMW” Zasady jadącego z 
niem

Ocz- 
jedna 

Bie-

Poprowadzę gospodarstwo 
rolne, względnie wydzier­
żawię wraz z inwenta­
rzem. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 13616g
Potrzebna pomoc do 2 dzie 
ci. Zgłoszenia od godz.
18. Poznań, 
120 m. 1.

Głogowska
14617g

Samotną panią do siebie, 
na stałe nrzyjmę. Dobre 
warunki w zamian za do­
pilnowanie 5 i 3-letniego 
dziecka. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 14754g
Magistrowie nauczają
wszystkich przedmiotów.
Szamarzewskiego 21 m. 7.

12804g
Matematyki, fizyki nau­
czam, egzaminy popraw­
kowe. Kościelna 44 m. 22,
tel. 434-28. 13128g

Szczepańska, Czerwonej 
Armii 61, w podwórzu 

11827g

9 Samochody
Sprzedam Warszawę M-20 
lub zamienię na Syrenkę. 
Telefon 569-91, od 16.

14537g

.Nysę - 501” okazyjnie
sprzedam. Zielona Góra,
tel. 23-05.

9 Lokale
K5971

Małżeństwo poszukuje 
meblowanego pokoju
Puszczykówku. Oferty
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 13566g.

WYDAWNICZA NOWOŚĆ
Nasza reprezentacja, udająca się 

na mistrzostwa Europy do Helsi­
nek zabierze ze sobą ponad 600 
folderów, poświeconych polskiej 
lekkiej atletyce. Na 34 stronach za 
mieszczono tu krótki rys historii

KIBICE WYGWIZDALI GÓRNIKA
Piłkarze Górnika Zabrze roze­

grali towarzyski mecz z trzecią dru 
żyną 1 ligi NRD — Chemie Halle. 
Spotkanie zakończyło się wyni­
kiem remisowym 0:0. Mimo, że 
oba zespoły wystąpiły w najsil­
niejszych składach (w Górniku nie 
grał jedynie Lubański). mecz stał 
na przeciętnym poziomie. Słabo 
zwłaszcza zagrali górnicy, którzy 
momentami wygwizdywani byii 
przez 10-tysięczną publiczność.

MISTRZOSTWA EUROPY 
KOSZYKAREK

W trzecim spotkaniu grupy „A” 
w backiej Topoli Izrael pokonał 
Szkocje 84:33 (42:17).

W tabeli prowadzi Związek Ra­
dziecki 6 pkt. przed Włochami — 
6. Polską 4. Izraelem 2 oraz Bel­
gia i Szkocja — po 0 pkt.

W grupie ,,B” Węgry pokonały 
Holandie — 63:46 (20:21). Bułgaria

Szwajcarie 120:33 (50:10) a
CSRS — Jugosławię — 62:40 (32:21)

(o-za)

Dnia 2 sierpnia 1971 r. zmarł po długich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 
nasz kochany mąż i ojciec

WAWRZYN LESZYK
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 

o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni

Dnia 2 sierpnia 1971 r. zmarł po krótkich lecz 
ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 
św., w 67 roku życia, najdroższy mąż, ukochany 
ojciec, teść, dziadek i brat

MARIAN BEYER
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się w dniu 5 sierpnia br. 
c godz. 13.05 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążone w smutku

Poznań, Grodziska 71.

w 
nik

W

ŻONA i SYN
14913g

dniu 2 sierpnia 1971 r. zmarł nasz pracow.

tow. LEON WOZNIAK
dyrektor naczelny MHD w Jarocinie

Zmarłym straciliśmy długoletniego, cenio-
nego i sumiennego przełożonego.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm. o 
godz. 18 z kaplicy cmentarnej w Jarocinie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP
14904g

W dniu 1 sierpnia 1971 r. zmarł w Lublinie

FRANCISZEK RATAJCZAK
członek - współzałożyciel Spółdzielni

W Zmarłym straciliśmy długoletniego, 
miennego i cenionego kolegę i pracownika

Pogrzeb odbędzie sie w dniu 4 sierpnia 
o godz. 14.50 na cmentarzu komunalnym na 
nikowie.

su-

br 
Ju-

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają

Rada Spółdzielni Zarząd — POP
Rada Zakładowa oraz Pracownicy 

Spółdzielni Pracy 
.Rzeźba i Stolarstwo Artystyczne” Poznań, 

ul. Dąbrowskiego 78a.
K5969

żona, dzieci i wnuki
Poznań, Dąbrowskiego 102. 14909g

tDnia 2 sierpnia 1971 r. odeszła od nas na 
zawsze po długiej chorobie moja ukochana 
żona, nasza najdroższa matka, siostra, teściowa 

i babcia, śp.

HELENA DURKALEC
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 sierp­

nia o godz. 10.30 w Poznaniu na cmentarzu gór- 
czyńskim.

W głębokim smutku i żalu pogrążona

Poznań, ul. Krasińskiego 7 m. 1. 14930g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
2 sierpnia 1971 r. zmarł nasz drogi kolega

mgr JÓZEF CYBERTOWICZ
kustosz dyplomowany

Biblioteki Głównej Uniwersytetu im. Adama 
Mickiewicza w Poznaniu

W Zmarłym bibliotekarstwo poznańskie traci
doświadczonego i zamiłowanego 
cenionego współpracownika i 
uczynnego kolegę.

bibliotekarza, 
serdecznego,

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
godz. 8.05 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

dnia 4 bm. o

Dyrekcja i Pracownicy 
Biblioteki Głównej UAM w Poznaniu.

14953?

POZNAŃ, Grunwaldzka 1* 

Za trefić j terminów? druk

Profesor liceum udziela 
lekcji matematyki, fizy­
ki, chemii, rosyjskiego. 
Teł. 672-502 14474g
Maszynopisania uczę. Mar 
cinkowskiego 26 m. 26, II 
podwórze, I piętro.
______________________ 13-178"

W KupnoS Sprzeda/
Kupię maszynkę do pod­
noszenia oczek. Dąbrow-
skiego 71. 14410g
Sprzedam pokój stołowy 
swarzędzki, tapczany, 
stół, krzesła, kuchnię ga­
zową jugosłowiańską. Se-

Ząmienię mieszkanie po­
kój i kuchnię Puszczy- 
kówko — na równorzędne 
Poznaniu, obojętnie jaka 
dzielnica. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 1278/g
Dwaj solidni studenci
pierwszego roku WSE, no 
szukują pokoju z ogrze­
waniem. Oferty: Karpiń­
ski W. Słupca, Bieruta 9. 

14373?

Małżeństwu pokój wynaj 
■mę. Ul. Juliana Bruna 54. 

______________________ 14895g

9 Nieruchomości
Parcelę budowlaną 800 m*
Poznań Osiedle War-
szawskie, sprzedam. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka

natorska 16 m. 2. 14837gl 19 dla 14002g.

Dnia 31 lipca 1971 r. zmarł długoletni pracow­
nik naszego Zakładu

inż. WACŁAW SZARZYŃSKI
kierownik Obsługi Odbiorców 

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi 
W Zmarłym tracimy wzorowego i cenionego 

pracownika oraz serdecznego kolegę.
Żegnamy Go z żalem łącząc wyrazy głębokie­

go współczucia Żonie i Rodzinie Zmarłego.
Pogrzeb odbędzie się dnia 4. VIII. 1971 r. o go­

dzinie 12.30 na cmentarzu na Junikowie.
Dyrekcja — Samorząd Robotniczy — Pracownicy 

Zakładu Energetycznego Poznań — Miasto.
M5967

W dniu 3 sierpnia 1971 r. zmarła w wieku lat 
76 nasza najdroższa matka, teściowa i babcia

MARIA PIASNA
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 

o godz. 16 na cmentarzu w Poznaniu - Głuszy­
nie,

o czym z żalem zawiadamiają 

synowie, synowe i wnuki
14976g

7 głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
31 lipca 1971 r. zmarł nasz kolega

mgr KAZIMIERZ STRASZEWSKI
członek Zespołu Adwokackiego w Czarnkowie

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy serdecz­
nego współczucia.

Adwokaci 1 Pracownicy
Zespołu Adwokackiego w Czarnkowie

K5970

Dnia 2 sierpnia 1971 r. zmarł ukochany, troskli­
wy mąż. ojciec i syn

LEON WOZNIAK
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm. o 

godz. 18 z kaplicy cmentarnej w Jarocinie.
W głębokim smutku pogrążeni

żona, synowa i rodzice
14904g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
2 sierpnia 1971 r. odszedł od nas na zawsze 

po długich 1 ciężkich cierpieniach nasz naj­
droższy mąż, ojciec i dziadek

WAWRZYN PAWLAK
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 

o godz. 15.30 na cmentarzu na Winiarach.

Piątkowo, Obornicka 2.
Żona z rodziną

14956g

tDnia 1 sierpnia 1971 r. zasnęła w Bogu po 
długich cierpieniach przeżywszy lat 67 moja 
ukochana córka, nasza droga siostra, szwagier- 

ka, ciocia i kuzynka, śp.

JANINA WRZESIŃSKA
z domu ECKERT

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm. o 
godz. 15.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

W nieutulonym smutku pogrążona

14869g
RODZINA

W ZAWODZIE:
MONTER INSTALACJI SANITARNYCH 

ZEWNĘTRZNYCH.
Warunki przyjęcia:

— ukończona szkoła podstawowa
— zdolność do zawodu zatwierdzona przez le­

karza
— ukończone 16 lat.
Uczniowie w czasie nauki zawodu otrzymują 

wynagrodzenie w wysokości:
— w I roku 260 zł miesięcznie,
— w II roku 380 zł miesięcznie plus premia 

za dobre wyniki w nauce i pracy do wy­
sokości 25 proc, wynagrodzenia miesięcz­
nego, oraz wszystkie uprawnienia pracow­
ników budownictwa (odzież ochronną, opie­
kę lekarską itp.). Czas nauki wlicza się do 
czasu pracy.

Dla kandydatów zamiejscowych Szkoła zapew­
nia bezpłatny internat — płatne jedynie wyży­
wienie.
Bliższych informacji udziela i zapisy przyjmuje: 

Dział Zatrudnienia i Płac Wielkopolskiego 
Przedsiębiorstwa Robót Inżynieryjnych — 
Poznań, ul. Swiętosławska 12, I piętro, po­
kój nr 18, tel." 561-88 (przy Starym Rynku).

K4498 |

Kupię willę, pół domu 
bliźniaczego, wyłączone — 
tylko Winogrady, Grun­
wald, Jeżyce lub plac pod 
budowę. Zgłoszenia: tel.
596-32. 14563g

Sprzedam działkę Puszczy 
kowo; Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 13453g.

Sprzedam parcelę 991 m1, 
Poznań-Dębiec, ul. Czectio 
słowacka. Plan zabudowy 
2 domki jednorodzinne 
wolnostojące. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
13515g.
Spiesznie sprzedam, dom 
5 pokoi + kuchnia, dział 
ka z ogrodem 1900 mł, 
zelektryfikowane, stacja 
kolejowa 800 m. Cena do 
uzgodnienia. Po kupnie 
wolny. Kowanówko, pocz 
ta Oborniki Wlkp.
_______________________13620g

9 Rożne
Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20. 14253g
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.Ruchu” 
Z-«

Mechaniczne cyklinowa- 
nie parkietów, konserwa 
cja lakierami chemo- 
utwardzalnymi, wykonuje 
Rzemieślnicza Spółdziel­
nia Zaopatrzenia i Zbytu 
Zdunów i Usług Budow­
lanych Poznań, ul. Drzew 
na 20, tel. 326-58. 14933g
Przyjmę prace na tło­
czenie mimośrodowe i 
cierne od 5—250 ton naci­
sku. Wykrawanie, tłocze­
nie oraz odkuwki na przy 
rządach własnych i po­
wierzonych. Poznań, Że-
tomskiego 7. 14477g

9 Matrymonialne
Emeryt samotny, lat 70, 
poślubi w równym wieku 
rencistkę dobrego usposo 
bienia, posiadającą nie­
ruchomość lub mieszka­
nie. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 14413g.
Polka z Francji, panna 
lat 28, pragnie poznać za 
pośrednictwem Biura Ma 
trymonialnego „Małżeń­
stwo” Poznań, Libelta 29, 
kawalera do lat 35. 14865g

Dnia 31 lipca 1971 r. zmarł po ciężkiej choro­
bie

kol. WACŁAW SZARZYŃSKI 
długoletni i całym sercem oddany pracy dla 
dobra sportu wielkopolskiego działacz WGiD - 
POZPN.

W Zmarłym straciliśmy oddanego działacza 
sportowego i serdecznego kolegę.

Pogrzeb w środę, dnia 4 sierpnia 1971 r. o godz. 
12.30 na cmentarzu na Junikowie.

POZNANSKI OKRĘGOWY ZWIĄZEK 
PIŁKI NOŻNEJ

Dnia 31 lipca 1971 r. zmarł

M5968

KAZIMIERZ STRASZEWSKI
członek Zespołu Adwokackiego nr 1 

w Czarnkowie
W Zmarłym straciliśmy serdecznego kolegę.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbył się w dniu 3 sierpnia 1971 r. 

w Czarnkowie na cmentarzu komunalnym.

Rada Adwokacka w Poznaniu
K5969

niach, 
chana 
lat 90

W dniu 3 sierpnia 1971 r. odeszła od nas na 
zawsze po krótkich lecz ciężkich cierpie-

opatrzona Sakramentami św., nasza uko- 
matka, teściowa i babcia, przeżywszy

JADWIGA JOZWIAK
z domu THIEM

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 
na cmentarzu junikowskim.

W żalu 1 smutku pogrążeni
córka, synowie, synowe 1 wnuki

Poznań, Gw. Ludowej 12a m. 4. 14979g

tDnia 2 sierpnia 1971 r. zakończył nagle swój 
pracowity żywot, namaszczony Olejami św., 
najtroskliwszy mąż, ukochany i najdroższy oj­

ciec, teść, dziadek, brat, zięć, szwagier i wu­
jek, przeżywszy lat 63, śp.

JÓZEF GAJDA’
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 

o godz. 10.25 z kaplicy cmentarnej 
wie.

W smutku pogrążone
żona, dzieci i 

Poznań, Rolna 44 m. 5.

dnia B bm. 
na Juniko-

rodzina
14958g

+ Dnia 2 sierpnia 1971 r. zmarł przeżywszy 43 
lata mój kochany mąż, brat, nasz siostrze­

niec i kuzyn

mgr JÓZEF CYBERTOWICZ
kustosz dypl. Biblioteki Głównej UAM

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 VIII.
1971 r. o godz. 8.05 na cmentarzu na 

o czym zawiadamiają pogrążone
bólu

Junikowie,

w wielkim

14954g
żona, siostra i rodzina

tDnia 2 sierpnia 1971 r. zmarł po ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 
mój najukochańszy mąż, troskliwy ojciec, brat, 

teść, wujek i dziadek, śp.

HENRYK GRZYBOWSKI
mistrz fryzjerski

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 5 bm. 
o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, Małeckiego 24 m. 11. 14922g
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Środo

TEATRY
Nieczynne.

KINA

Marii

Słońce: 4.16—19.40

Piekarze zdają egzamin

Uff, chleb prosto z pieca...
Dla załogi PPB nr 3

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 10, 12.30. 15.30 ..Na tro­
pie sokoła” (NRD 11 1 ), g. 18, 
20 15 „Pożądanie zwane Anada” 
(czesk.-USA 18 1.); APOLLO — g. 
15.30. 19.30 „Wyzwolenie” (radź. 
14 1.): BAŁTYK — g. 10, 12. 14, 
16.15. 18.30. 21 ..Okruchy życia” 
(franc. 16 1.); CZTERNASTKA — 
g 10. 12 30, 15.30 ..Wyzwanie dla 
Robin Hooda” (ang. 11 1.), g. 17.30, 
20 „Fatalny dzień” (włoski 16 T.); 
GONG — g. 10, 12. 16, 18, 20 „Nie 
do obrony” (ang. 16 1.): GRUN­
WALD — g. 17, 19.30 „Nowa misja 
korsarza” (franc. 11 1.); GWIAZ­
DA — g 16. 18, 29 „Nasza zwa­
riowana rodzinka” (czeski 14 1 ); 
KOSMOS — g. 19.30 „Białe słoń­
ce nustyni” (radź. 14 1.): MALTA 
— g. 16. 18. 20 „Zabójstwo inż. 
Czarta” (czeski 16 1.): MINIATUR 
KA — g. 15.30. 17.30, 19.30 „Jak się 
masz Vero” (weg. 16 1 ); OLIM­
PIA — g. 10. 12.30, 15, 17.30, 20
„Mózg” (franc. 14 1.): OSIEDLE — 
g. 17. 19.30 „Parvż nie istnieje” 
(franc. 16 1); PANCERNIAK — g. 
17.30. 2# „Białe wilki” (NRD 16 1 ); 
PAŁACOWE — g. 15. 17.30. 20
„Nic o niej nie wiedząc” (włoski 
18 1.): PRZYJAŹŃ — nieczynne; 
RIALTO — g. 10. 12.30. 15 „Żan­
darm sie żeni” (franc.-włoski 11 
I.), g. 17.30. 20 „Sprawa sumienia” 
(włoski 18 1:): RUSAŁKA (Swa­
rzędz) — g. 15. 17. 19 30 „Mijają 
dni” (iug. 16 1.): SCALA — g. 16. | 
18. 20 „Nowa misja korsarza” f 
(franc. 11 1.): TĘCZA — g. 17 19.30 5 
„Szepczące ściany” (ang. 16 1.): } 
WARTA — g. 14.30 „63 dni” (Po- ? 
wstanie Warszawskie — nol, 14 1.), • 
g. 16. 18. 20 „Eroica” (nol 16 1.): i 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g 14.45. 16.45. 18.45 „Jeśli dziś wto . 
rek. to jesteśmy w Belgii” (ang. 1 
14 1.): WILDA — g. 10. 12.30. 15.30, t 
18. 20 „Kobieta kot” (jap. 16 1.): 
WŁÓKNIARZ (Steszew) — g 19 
„Ósmv” (bułg. 16 1.): WRZOS (Lu , 
boń) — nieczynne. I

FOTOPLASTIKON — g. 12— , 
20 „USA — Waszyngton — Nowy 
Jork”

CYRK
„AEROS” (plac przy Stadionie 

im. 22 Lipca) — g 15 i 19.

OY2URY
Interna, chirurgia ogólna, neu­

rologia. laryngologia — Szpital 
Kliniczny im. Święcickiego, ul. 
Przybyszewskiego 49. tel. 67-12-31.

Okulistyka — Szpital Kliniczny 
im. Pawłowa, ul. Garbary 17. tel. 
510-21.

Chirurgia dziecięca do lat 14 — 
Woi Szpital Dziecięcy ul. Kry­
siewicza 7 tel. 536-21.

Psychiatria — Klinika Psychia­
tryczna. ul. Szpitalna 29/33 tel 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul Cheł­
mońskiego 20) wypadki uliczne, 
tel 99- nagłe zachorowania w do­
mu. tel. 666-66; dla Poznania Do­
rady lekarskie, tel. 637-35; pod- 
stacie- ul. Kórnicka 6 Bukowa 8 
1 Ueorv 16 — cała dobę: dl-* pow. 
poznańskiego (ul Kościuszki 1Ó3) 
tel. 566-66 Podstacje- w Luboniu 
tel 09: w Swarzędzu, tel. 209 — 
czynne cała dobę.

Ambulatoria: internistyczne (ul 
Chełmońskiego 20) — czynne całą 
dobę: pediatryczne (ul Chełmoń­
skiego 20) — 15—23. niedz. i święta 
g. 8—23- stomatologiczne (ul 
Chełmońskiego 20) — czynne od 
18—7 w niedziele i święta — cała 
dobę; chirurgiczne I — ul. Kórnic 
ka 8 tel. 707-19 — cała dobę: chi­
rurgiczne II — ul Kasprzaka 16. 
tel. 623-55 — cała dobę: Labora­
torium szybkich analiz (Chełmoń­
skiego 20) — 7—23.

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz 18—23. niedz. i święta od 13— 
23: Grunwald (Kasorzaka 16. tel. 
664-26): Jeżyce (Mickiewicza 31, 
tel 428-37): Stare Miasto (Garba­
ry 63. tel 543-95)- Nowe Miasto 
(Kórnicka 8. tel 710-81); Wilda 
(Dzierżyńskiego 149. tel. 318-65). 
ZgLs^enia wizyt w stacji PR. tel. 
666-66

Telefon Zaufania nr 586-87 
dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog (czynny cała dobę). Nr 
522-51 Dorady orawne w zakresie 
spraw rodzinnych alkoholizmu 
oraz chorób wenerycznych.

Miejska lecznica dla Zwierząt: 
ul Grunwaldzka 243 tel 67-24-14 
od 8—21. w nocy nagłe wypadki

Porady przeciwalkoholowe, tel. 
539-18 dvżurv informacyjne w dni 
powszednie — 2. 8—19.

RADIO
Środa — program t: Fala 

1322 m: 8.05 Dzień dobrv tu Re- 
dakcia Rolna: 8.10 Mozaika mu­
zyczna: 8 29 Gra Ork Rózgi Lódz 
kiei PR nod dvr H. Debicha: 9 
Nowości. ciekawostki atrakcie: 
9.38 Muzvka polska: 10.05 „Pamiet 
nik z Powstania Warszawskiego” 
— fragment książki: 10.25 Konc. 
rozrvwk.: 11 Lato z radiem; 12.25 
Rytmy i melodie dla wszystkich: 
13 Utworv skrzvncowe kompozyto 
rów Dolskich: 13.20 Swojskie melo 
die era Zesnół Akordeonistów T. 
Wesołowskiego: 13.40 Wiecej. le­
piej. taniej; 14 Reportaż literacki 
nt ..Nie-żałuie tamtych lat”: 14.’0 
Muz operowa: 15.05 Godzina dla 
dziewcząt i chłonców — Radiofe-
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Temperatura przy tych piecach jest nie mniejsza teraz, 
niż w „Pomecie”, a przy tym ich załadunek odbywa się 
kilkakrotnie w ciągu jednej zmiany. Cóż to za producenci? 
Mowa o piekarzach.Załoga Poznańskich Zakła­dów Piekarniczych, zwłaszcza sami piekarze, pracują w wa­runkach iście hutniczych. To­też i tu także zwraca się szcze golną uwagę na ulżenie ich pracy. Stosuje się wszelkie co stępne środki: piekarze mają do dyspozycji saturatory, bu­telkowaną wodę sodową, skór bovit i prysznice Przynosi to pewną ulgę, ale piekarze mu­szą zarazem pracować bardziej intensywnie, ponieważ jedna trzecia z ich grona jest obec­nie na urlopie.Na szczęście na urlopy wy­jechało jednocześnie wielu po znaniaków, toteż obecny dzień ny wypiek — 120 ton — jest prawie o 20 proc, mniejszy, niż normalnie. Zmniejszone zapotrzebowanie na pieczywo umożliwiło przeprowadzenie niezbędnych remontćw okreso wych. W lipcu wyremontowa no pięć piekarni, obecnie po­dobne prace prowadzone są w czterech innych zakładach. Korzysta na tym obsługa, któ ra w czasie tych remontów może wypoczywać.Kanikuła, remonty, urlopy, wszystko to nie zakłóciło do­tychczas normalnego toku za­opatrzenia miasta w pieczy­wo. Nasi piekarze pomagają nawet podpoznańskim miejsco wościom, zaopatrując tamtej-
W cieniu parasoli 

Upały dają się we znaki, 
zwłaszcza tym, którzy prze­
bywają w mieście. To też nic 
dziwnego, że wszystkie loka 
le, w których można otrzy­
mać napoje chłodzące, lub 
lody oblegane są stale przez 
spragnionych klientów. Nie 
zawsze jednak — o czym nie 
dawno pisaliśmy — zakłady 
gastronomiczne i inne są na 
leżycie zaopatrzone w napo­
je. Szczególne powodzenie 
w okresie upałów mają ogród 
ki kawiarniane. Na wolnym 
powietrzu, w cieniu parasoli, 
jest na pewno chłodniej niż 
w pomieszczeniu. Na zdję­
ciu: ogródek kawiarniany 

przy „Arkadii".
Fot. — K. Przychodzkl 

Archilocha; 23.18 Z tobą tań­
czyć...

rie wśród przyjaciół: 16 05 „Alfa i 
Omega” — magazyn popularno­
naukowy: 16.30 „Popołudnie z mło 
ścia”: 16 05 Rvtmv Młodych: 18.50 
Muz. i Aktualn.: 19.15 Z wydaw­
nictw „Opinii” — o czym wiedzieć 
warto: 19.20 Dobry wieczór zaczy­
namy; 19.30 Konc. chopinowski z 
nagrań W. Kedrv: 20.30 Do tańca 
gra Zespół .Studio U”: 21 Ze wsi 
i o wsi: 21.20 Rozmowy o wycho­
waniu — Do Komisji Ekspertów w 
sprawie oświaty: 21 30 Kalejdo-
skop kulturalny- 22 Konc z na­
grań Chóru a cappella PR i TV 
w Krakowie nod dvr T. Dobrzan 
skiego: 22.20 Odpowiedzi z róż­
nych szuflad: 22.35 Koresponden­
cja z zagranicy; 23.15 Po raz pierw 
szv na antenie: 0.10 Program noc­
ny z Wrocławia.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7. 8. 10, 
12.05. 15. 16. 18. 20 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz: 7 15 Gimnastyka: 14.30 
Sygnały i zapowićdż wznowienia 
programu: 14.30 GTa Zespół B Har 
dego; 15 Letni koncert: 15.40 Pie­
śni i tańce świata: 17.15 „Z Pozna 
nia w świat”: 17.25 Muzyka opero 
waj' 17.55 Radioeicpress: 18.10 „Te­
maty pozornie nieaktualne” felie 
ton: 18.20 Sonda — dźw urzeglad 
społeczno-ekonomiczny; 19.15 Co 
krvje Atlantyk — wykład prof. S 
Woita i prof W Korta (ZSRR); 
19.31 Teatr PR i Festiwal Rozgłoś­
ni Regionalnych .Buty fordanse- 
ra”: 20.15 O minionym sezonie ope 
rowym: 20.40 Utwory romanty­
ków: 21.25 Jazz od frontu i od 
kuchni — onrac. Roman Waschko: 
22.33 T Paciorkiewicz — „Ligeja” 
— onrra radiowa w i a^ci- - 
starogreckich tekstów Herodota i

szą ludność nadwyżkami swo­jej produkcji. Główną troskę stancwi jedynie transport. Bywają dni, kiedy dostawy pieczywa do sklepów są opóź nione z powodu opóźnionego wyjazdu na trasę któregoś z 58 dostawczych samochodów.Jak się to dzieje, że obecnie uniknęliśmy ubiegłorocznych kłopotów z zaopatrzeniem mia sta w pieczywo? Złożyło się na to wiele przyczyn, podsta­wową jednak było wyciągnię­cie prawidłowych wniosków z uzasadnionej społecznej kry tyki oraz z samego ubiegło­rocznego urlopowego sezonu. Lepiej zaplanowano urlopy, remonty, stworzono nieodzow­ne rezerwy codziennego wy­pieku, a także możliwość do­datkowych interwencyjnych dostaw do sklepów.Piekarze zdali egzamin zwła szcza w trudną dla . nich sobo­tę, 31 lipca. Tego dnia wielu poznaniaków wyjeżdżało już na urlop, część zaś wracała z wczasów, inni planowali pow­rót na niedzielę. Piekarze mu. sieli przewidzieć zapotrzebo­wanie na chleb i na sobotę i na niedzielę. Bardzo przydała się. rezerwa pieczywa, jaką zgromadzili na te dni: w sobo tę kierownicy sklepów 32 razy interweniowali o dodatkowe dostawy i dzięki temu systemo wi do sklepów dotarły dalsze 4 tony pieczywa z przygotowa nej rezerwy.Konieczne zapasy chleba nie są wykorzystywane w całości przez handel. Z całodziennego wypieku pozostaje piekarzom od jednej do trzech ton pie­czywa. Pozornie wygląda to na marnotrawstwo, rezerwa ta mieści się jednak w koniecz nym ryzyku. Większą społecz­ną stratą byłby bowiem brak kilkuset bochenków dla zaopa trzenia miasta. Pozostałe pie­czywo jest zresztą nader chęt­nie wykorzystywane w pań­stwowych tuczarniach trzody.Przysłowie mówi, by nie chwalić dnia przed wieczo­rem. Ponieważ jednak w mi­nionym roku mieliśmy wiele uzasadnionych pretensji do

WIADOMOŚCI: 5.30. 16. 19. 22, 
23.50

PROGRAM III: UKF 66.62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31. 41 
i 49 m: 7.50 Mikrorecital Tadeusza 
Chyły; 8.05 Sałatka po włosku; 
8.35 Muzyczna poczta UKF; 9 
Przygody barona Munchhausena” 
— ode. 11 pow.; 9.10 Uwertury Ka 
rola Marii Webera — gra Ork.
Symfoniczna Radia Bawarskiego 
pod dvr R Kubelika: 9.30 Nasz 
rok 71; 9.45 Transkrypcje .. prze 
bojów: 10.15 Czvm jest architek­
tura; 10.35 Wszystko dla pań; 11.45 
„Seria C-L” ode. 24 pow.; 12.25 
Konc. muz. uniwersalnej; 13 Na 
olsztyńskiej antenie: 15 Wrócili z 
Sudanu — aud. Janiny Bieleckiej; 
15,10 Tu Studio Gdańsk: 15,35 
N + t — czyli nowoczesność i tech 
nika; 15.50 Piosenki Andrzeja Zie­
lińskiego; 16.15 Z nagrań W Gie- 
sekina: 16.30 Dialog na swingują­
ce skrzypce — gra M. Urbaniak i 
Z. Seifert; 16 45 Nasz rok 71; 17.05 
Quodlibet. czyli co kto lubi: 17.30 
„Przygody barona Muenchhause- 
na” — ode. 12 pow.: 17.40 Przebój 
za przebojem: 18.10 Herbatka przy 
samowarze: 18 30 Ekspresem przez 
świat: 18.35 Mój magnetofon: 19 
Powieść w wvd dźw. — „Dwie 
Królowe” — ode. 7; 19.30 Chór Cy 
ganów z teatru „Roma”: 19.35 Po­
lityka dla wszystkich: 20 Remini­
scencje muzyczne — Nowv Beetho 
ven; 20.47 „Gadajacy pies” — 
słuch.: 21.10 Rvtm i piosenka; 21.30 
Na co dzień i od święta: 21.50 Sui 
ta tygodnia — S Prokofiew Kon 
ciuszek”: 22 08 Gwiazda siedmiu 
wieczorów — Jose Feliciano: 22.15 
Trzy kwadranse jazzu; 23 „Późna 

piekarzy, teraz, kiedy pracują o wiele lepiej, kiedy stworzo­no lepsze warunki do prawi, dłowego zaopatrzenia miasta w pieczywo — należy im się kilka ciepłych (pardon — w ta ką kanikułę?...) słów. Chyba i w sierpniu nie zawiodą, (zs)
Będzie sposób 

na upał?W minioną niedzielę sprag­nieni poznaniacy wypili 133 ty siące butelek soków, wód ga­zowanych i piwa oraz 84 ty. siące szklanek wody sodowej z saturatorów. To już cała rze ka, a mimo to podaż jeszcze nie wystarczyła.Analizując możliwości szyb­kiej poprawy zaopatrzenia mia sta w napoje, handlowcy dosz­li do wniosku, iż konieczny się staje zakup specjalnych, wysoko wydajnych saturato­rów, które należałoby'ustawić przy głównych ciągach ulicz­nych. Obecnie czyni się stara­nia o dostawę takich urządzeń.Są to tzw. rozlewaczki, ro­dzaj dziesięciu „sprzężonych" saturatorów, dzięki którym można jednocześnie obsłużyć I kilku konsumentów. Podobne urządzenie zainstalowano już przed laty na terenach targo­wych, gdzie „Herbapol" sprze­dawał napój z ekstraktu dzi­kiej róży (Rosavit).W pertraktacjach ze śląskim producentem bierze się pod uwagę zakup kilku takich urzą dzeń. Choć mała to pociecha w chwili obecnej, w przyszłym roku rozlewaczki powinny zna cznie poprawić sieć punktów sprzedaży ulicznej napojów. Lepiej późno niż wcale, w ten sposób szybciej dogonimy np. zapchany saturatorami Kra­ków. (zs)
naszyć 

■ pOkac
Stragan zlikwidowanyW notatce z 8 czerwca br. pisaliśmy o tarasowaniu przej ścia dla pieszych przez stra­gan stojący przy Placu Wol­ności (narożnik ul. Ratajcza­ka). W związku z tym otrzy­maliśmy wyjaśnienie z Wy­działu Przemysłu 1 Handlu Prezydium DRN Stare Mia­sto, że od dłuższego czasu po­święca temu zagadnieniu du­żo uwagi. Chodzi po prostu o to, by tego rodzaju zawalidro­gi nie przeszkadzały w ruchu pieszym. Wspomniany stra­gan — jak zapewne mieszkań­cy zauważyli — a wydział potwierdza — został usunię­ty.

Uporządkowano17 lipca br. pisaliśmy w na­szej rubryce pod nazwą „Po­rządkujemy Poznań’’ o innej
dojrzałość” — wiersze Arseniusza 
Tarkowskiego; 23.05 Muzyka no­
cą; 23 50 Na dobranoc śpiewa Paul 
Mc Cartnev

WIADOMOŚCI: 5. 6.30 7.30, 8.30, 
10.30, 12.05. 15.30. 17. 18.30. 22.

TELEWIZJA

Środa — program i: 9—i® 
— Fizyka dla nauczycieli: „Ato­
mowa teoria budowy materii” — 
cz. II i III: 10—10.50 — „Randall 
i duch Hopkirka” — film seryj­
ny prod. ang.; 16.50 — Dziennik; 
17 — Dla młodych widzów — Te- 
leferie: Klub Kluczników. Festi­
wal Filmów Śmiałych: „Psi pa­
zur” — film z serii „Czterej pan 
cerni i pies” oraz Tygodnik Do­
brych Wiadomości: 18.30 — Kwa­
drans muzyczny; 18.45 — Z cyklu: 
„Polak pracuje”: 19.15 — Dobra­
noc i Dziennik; 20.05 — „Randall 
i duch Hopkirka” — film seryj­
ny nrod ang : 20.55 — .Świato­
wid” — magazyn wydarzeń mię­
dzynarodowych: 21.55 — „10 tazy 
Sopot” (ode II) — „Wspomnie­
nia o II Festiwalu” (1962): ń.55 — 
„Ucieczka” — reportaż filmowy: 
22.20 — PKF: 22.30 — Dziennik

PROGRAM II: 18.05 — Walter 
and Connie — powt. kursu języka 
angielskiego: 18.35 — Z prasy tech 
nicznej; 18.45 — Świadkami były 
książki — rep firnowy; 19.20 — 
Dobranoc i Dzirtf*)k: 20.05 — Prze 
wodnicy turystyczni: 21 — ,,W 
cztery świata strony” — rep S. 
Szwarc-Bronikowskiego — ode. 
VIII: „Kanada”; 21.45 — 24 go­
dziny; 21.55 — K W.O.: „Cichy 
Don” — er. I fab. filmu radź.

Hotel robotniczy • stołówka • przychodnia
Znacznie poprawiono estatnio warunki socjalno-bytowe 

pracowników Poznańskiego Przedsiębiorstwa Budowlanego nr 
3, zwłaszcza tych, którzy budują osiedle na Winogradach.Dla prawie 500 pracowników, zamieszkałych poza Poznaniem, a pracujących w naszym mieś­cie, przekazano do użytku ho­tel robotniczy. Na ten cel adap towano część jednego z budyn- ków mieszkalnych na Osiedlu Przyjaźni. Dzięki temu likwi­dacji uległ hotel robotniczy, mieszczący się w starym, nie­przystosowanym do tego celu, obiekcie przy ul. Kościuszki. W nowym hotelu na Winogra­dach mieszkają także pracow­nicy zatrudnieni na budowach „trójki”. Jak nas zapewnił dy­rektor PPB nr 3 — Alfred Hof 

man, na razie nowe pomieszczę nia zaspokajają potrzeby przedsiębiorstwa.Zlokalizowanie hotelu w tym rejor.ie ma swoje uzasadnie­nie. Większość załogi zatrud­niona jest właśnie na Wino­gradach. Nie traci więc ona cza su na dojazdy do miejsca pra­cy. W pomieszczeniach piw­nicznych urządzono dwa warsz taty, szewski i krawiecki. Jak stwierdził kierownik hotelu — 
Julian Tatarewicż, zakłady te cieszą się dużym powodzeniem wśród mieszkańców hotelu. W niedalekiej przyszłości w piw- nicac’ tego budynku mają po­ił stać kluby. Na razie pomiesz­czenia są niewykorzystane. A przecież większość mieszkań­ców hotelu, to młodzi ludzie, którzy dla wspólnego dobra mogliby we własnym zakresie przystąpić do urządzania po- mieszczeń klubowych.Dla załogi PPB nr 3 oddano do użytku nieopodal hotelu także stołówkę, świetlicę oraz przychodnię lekarską. Stołów­ka ma powodzenie wśród za­łogi, przede wszystkim tej, która staw-a obiekty na Wino- grad^eh Na razie korzysta z nie’ ponad 300 pracowników. Dalsze zgłoszenia napływają. Zwiększenie liczby wydawa­nych cbiadów nie napotka na sprawie, również porządko­wej. Chodziło nam o bałagan panujący na podwórku przy a-l. Przybyszewskiego 64—66. Poznańska Spółdzielnia Miesz­kaniowa nadesłała w tych dniach wyjaśnienie, w któ­rym stwierdza, że przyczyną nieporządków była dozorczy- ni niesumiennie wykonująca swrnje obowiązki. Po przepro­wadzeniu z nią rozmów żarów no przez samorząd osiedlowy jak i kierownictwo spółdzielni na nodwórzu zapanował ład. O tym — jak również o usu­nięciu z podwórka gruzu i be lek po rusztowaniu, zapewni­ła w liście do redakcji — spółdzielnia.
Czekamy na realizację14 lipca br. zwróciliśmy uwagę na niewykorzystany taras, znajdujący się nad „Ar­kadią” przy pl. Wolności. Pięk ny ten taras mógłby z powo­dzeniem, zwłaszcza latem, spełniać rolę ogródka kawiar­nianego. W odpowiedzi na na­szą propozycję otrzymaliśmy pismo z Poznańskich Źakła- dów Gastronomicznych. Z przyjemnością odnotowujemy, że PZG wyetąpią do władz miejskich o przydział tarasu i przyległych pomieszczeń ce­lem ith właściwego za gospod a rowania. Miejmy nadzieję, że nic nie stanie na przeszkodzie w staraniach PZG. (a)

Zajęcia dla dzieci 
na osiedlu RatajeSpółdzielnia Mieszkaniowa „Osiedle Młodych", zwycza­jem innych Organizacji, pro­wadzi także „Nieobozowe la- to-71“. . / \Podczas wakacji letnich czyn ne są świetlice, w których za­leżnie od pogody, odbywają się rozmaite zajęcia lub wy­cieczki, Zajęcia prowadzą in­struktorzy, a więc opiekp jest zapewniona.W sierpniu czynne są w go­dzinach przedpołudniowych świetlice na Osiedlu Piastow­skim nr 66 i Osiedlu Jagiel­lońskim nr 32. Na tym ostat­nim osiedlu czynna jest także harcówka (nr 83). lecz tylko w środy w godzinach od 17.30 do 19.30. (a) 

trudności gdyż stołówka po­siada możliwości obsłużenia 500 i więcej konsumentów. Do stale wzrastającej liczby kon­sumentów zachęca stosunkowo niewysoka cena (7,5 zł za obiad). Każdego dnia można toż wybierać dania z 2, a na­wet 3 zestawów.V/ przyszłości dyrekcja PPB nr 3 projektuje wydawanie przez tę stołówkę także śnia­dań i kolacji. Wkrótce nato­miast ma tu powstać bufet.W tym. samym parterowym budynku znajduje się świefli- ca. Na razie mieszczą się w niej tylko krzesła i... telewizor. Pc prostu na całkowite jej wy­posażenie nie starczyło pienię­dzy. W niedalekiej jednak przy szłcści, bc pomoc w tym wzglę­dzie obiecał branżowy związek, pomieszczenie to wyposażone będzie w odpowiedni sprzęt.Obok świetlicy (osobne wejś­cie) otwarto przychodnię le­karską, m. in. z gabinetami: ogólnym, dentystycznym i za­biegowym oraz laboratorium.(a)
Tęsknota za wodąDobize jest wypoczywać w nieazieię w pobliżu własnego domu, zwłaszcza, gdy upał do­skwiera, a przejazd środkami komunikacji miejskiej można śmiało włączyć do rachunku mąk czyśćcowych. Niezbędnym warunkiem wypoczynku w tak upalny dzień, jak ostatnia nie­dziela jest woda — możność korzystania z kąpieli czy sprzę tu wodnego.Gdyby obliczyć, ile cm! czy mm2 zdatnej do kąpieli i odpo­wiednio „zagospodarowanej" wody przypada na każdego mieszkańca w jego dzielnicy, różnicy między poszczególnymi dzielnicami byłyby zapewne znaczne. Wbrew pozorom No­we Miasto. nie znalazłoby się wśród dzielnic uprzywilejowa nych.Blisko stąd nad Wartę, moż­na by się wybrać „Dziwożoną" na przejażdżkę po rzece. Nie­stety, „Dziwożona” nie kursuje z powodu niskiego stanu wody. Ale przecież jest jeszcze jezio ro Malta. Nie ma tu wpraw­dzie żadnego wyznaczonego i strzeżonego kąpieliska, sama woda też nie zachęca do ką­pieli Wodę jeziora wzbogacają w różne składniki ścieki z pa­pierni. Ci, którzy chcieliby sko rzystać ze sprzętu wodnego przekonają się, iż rzecz skoń­czy się na dobrych chęciach i to tylko z ich strony. Wypoży­czalnia sprzętu wodnego w tym sezonie nie funkcjonuje.Przed nami jeszcze prawie m.eśiąc wakacji, może jednak udostępni się mieszkańcom w tym sezonie bodaj rowery wod­ne (r kajakach trudno marzyć). Może uda się zrealizować choć część marzeń mieszkańców No­wego Miasta i ■ innych dziel- n c o godziwym wypoczynku nad wodą, (mw)

• W Zalesiu pow. Konin, w 
miejscowym stawie, w czasie ką­
pieli zatonął 12-letni chłopak.

• Ciężkich obrażeń ciała doznał 
Adam D. w kraksie motocyklowej 
jaka nastąpiła w Mężykach pow. 
Czarnków.

• W czasie gospodarskich zajęć, 
45-letnia Klara N. zam. w Chodzie 
ży wpadła do studni i zatonęła.

• Wskutek zwarcia w sieci elek 
rycznej, wybuchł pożar w Hucie 
Szkła w Ujściu. Pożar zlokalizo­
wano w zarodku.

• Dużo zgłoszeń do wypadków 
schorzeń układu krążenią zanoto­
wało wczoraj poznańskie pogoto­
wie Ratunkowe. Wiecej niż nor­
malnie było również wezwań do 
dzieci, u których wystąpiła tempe­
ratura — skutek nadmiernej ilości 
zjedzonych lodów czy wypitych 
zimnych napojów.

• Na skrzyżowaniu ulic al. Mar 
cinkowskiego i 23 Lutego 52-letnia 
Maria T. wypadła z tramwaju do 
znając ogólnych potłuczeń.

• W Brodach pow. Nowy To­
myśl zapalił sie jęczmień na pniu. 
Spłonęło 3 ha. Od iskry z komina 
snłonał dach domu rolnika Józefa 
P. w Trzebienie pow. Kalisz a w 
Wielichowie now. Kościan od 
iskry z ciągnika spłonął stóg sło­
my. (za>


